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13 podstawowych praw i wolności
potwierdza uroczyście Sejm Ustawodawczy
w ostatnim dniu obrad
przed zamknięciem sesji nadzwyczajnej

W A R S Z A W A . W  sobotę zakończyła się sesja Sejmu. Jako ostatnie 
punkty programu porządek dzienny przewidywał: deklaracją praw oby* 
watelskich i apel do Polaków za granicą. Referentem deklaracji byt poseł 
tow. Hochfeld, sprawą wystosowania przez Sejm apelu referował poseł 
Wende. W  Obu tych sprawach Sejm Jednomyślnie wyraził swoją zgodą. 
Niżej podajemy dosłowną treść deklaracji i apelu.
Sejm Ustawodawczy, jako organ 

władzy zwierzchniej Narodu Polskie­
go, deklaruje uroczyście, ii w swych 
pracach konstytucyjnych i ustawo- 

Ipwezych oraz przy wykonywaniu 
Ikontroli nad działalnością Rządu i u*
I staleniu zasadniczego kierunku poli- 
pyki państwa, będzie kontynuować

Pierwszy delegat
jedzie do Moskwy

WASZYNGTON. Pierwszy delegat Sta­
nów Zjednoczonych na Konferencję w Mo­
skwie, Freeman Matthews,szef wydzfatu 
praw  europejskich w departamencie sta­
nu, . wyjechał do Moskwy.
I Matthews odpłynął na pokładzie liniow- 
■ ca — „Oueen Elisabeth". — Pierwszym 
etapem jego podróżybędzie Londyn, gdzie 

jferozumie się on z delegatami amerykań- 
skimi na konferencje zastępców ministrów 
spraw zagranicznych.

realizację podstawowych praw i wol­
ności obywatelskich, jak:

a) Równość wobec prawa bez 
względu na narodowość, rasę, religię, 
pleć, pochodzenie, stanowisko lub 
wykształcenie.

b) Nietykalność osobista, ochrona 
życia i mienia obywateli.

' c) Wolność sumienia i wolność 
wyznania.

d ) . Prawo do nauki, wolność badań 
’ ogłaszania ich wyników 

oraz wolność twórczości artystycznej.
ą) Wolność prasy, słowa, stowa­

rzyszeń, zebrań,.ząromadzeń publicz­
n y ch ! manifestacji.

f) Prawo wybterahia I wybieral­
ności do organów władzy państwo­
wej. ’

g) Nienaruszalność mieszkania.
n) Tajemnica korespondencji oraz 

innych środków porozumienia.
t) Prawo wnoszenia skarg, pety-

cyj i podań do właściwych organów 
władzy państwowej i samorządowej.

j) PraWo do pracy i wypoczynku.
k) Prawo korzystania z ubezpie­

czeń socjalnych. I
l) Opieka nad rędziną oraz nad 

matką i dzieckiem.
ł) Ochrona zdrowia i zdolności do 

pracy.
Równocześnie Sejm stwierdza, iż 

wyzyskiwaniu praw wolności obywa­
telskich do walki z demokratycznym 
ustrojem Rzeczypospolitej winny za­
pobiegać ustawy.

*

Po latach barbarzyńskiego najazdu 
niemieckiego, po latach ofiarnej li 
zwycięskie] z nim walki, po trzech 
bez mała latach owocnego wysiłku 
Pad odbudową Ojczyzny — pierwszy 
Sejm Ustawodawczy Odrodzonej, 
Demokratycznej . , Rzeczypospolitej 
Polskiej wzywa Was, Rodacy, do po­
wrotu do kraju. Dla wspólnego nam 
wszystkim dobra wzywamy Was, 
Bracia i Siostry, stańcie wespół z ca- 
łynrNarodem do wieHdego^żietaisd- 
budowy.

Jeden przed nami cel: szczęście 
'Niepodległej Polski Demokratycznej, 
umocnienie je j siły, pomnożenie jej 
świetności. Cel ten pragniemy wspól­
nym wysiłkiem wszystkich Polaków 
osiągnąć.

6 7 miejscowości zagrożonych powodzią
30.000 mieszkańców Dolnego Śląska trzeba ewakuować

Ciężka tegoroczna zima w gruby lód za­
kuła nasze rzeki: Powłoka lodowa w nie- 

ptiófych miejscach dochodzi do 2,80 m. a 
;_BaWet do Śrnt.-Z  ćhwjlą ustąpienia mrozów
• lód zacznie gwałtownie topnieć. Wezbrane 

wody grożą wtedy zalewem sąsiadujących
SfctzekaMi okofic. Zapory wodne, istnłeją- 
"Ct na r|ekach, nie są dostosowane do tak 

plbrzynĄej masy lodu i wód, jaką przewi- 
, duje się w tym roku w czasie 'odwilży, 
pfedto iruchomę kry, natknąwszy się na no- 
!% )-wybudowane drewniane mosty, o nie­
zbyt mocnej konstrukcji (służyły tylko do 
przemarszu dla wojsk radzieckich w okre­

sie wypierania Niemców) mogą Spowodo- 
|wać zerwanie ich a tym samym odcięcie 
Ipewnych terenów.
I Sprawa jest bardzo poważna. Zachodzi 
iłówhież obawa, aby ludność, nieobeznańa 
i i  groźbą powodzi, nie poniosła "Ofiar przez 
rzbagatelizowanie sobie zarządzeń. Na ogól 
Etaieszkańcy okolic naddniestrzańskich czy; 
I nadbużańskich stykali się niejednokrotnie 
ilftwyiewamj rzek i tradycyjnie przedsię- 

brali środki zapobiegawcze. Przygotowy-
• wali łodzie ratownicze i na okres powodzi 

oddalali się do sąsiednich miejscowości.
K.Obok nich na obszaradi: - przy rzecznych 
pttolneąp Śląska m ieszkaj osadnicy, którzy 
Epiyęhczas bezpośrednio nie zetknęli się z

O d p o w lc d ź  M o k o to w a
na notę Marshalla

ł  odpowiedzi na noty amerykańskiego sei 
irełarza stann Marshalla, która tłumaczyła zna- 

wystąpienie Achesona,. minister Mołótow 
Przesiał na ręce Marshalla noty. W nocie tej 
Podkreśla się, że odpowiedź Marshalla, doty- 
®*Ba nieprzyjaznego wystąpienia Achesona 

. Pod adresem Związku Radzieckiego, nie jest 
Przekonywująca, a tząd radziecki podtrzymuje 

| **$0 stanowisko, wyrażone w pierwszej nocie 
| BBuistra Mołotowa, przekazanej 14 lutego br.

Brak uświadomienia 1 zrozumienia, czym  
grozi w ylew  rzeki, m oże pociągnąć za so­
bą katastrofalne skutki. Tu chodzi nie tyl­
ko o, straty materialne, lecz 1 o poważne 
straty w  ludziach. Tegoroczne roztopy za­
powiadają się groźnie. Inżynierowie stwier­
dzili, że  w  czasie odw ilży 67 m iejscow o­
ściom, położonym  nad rzekami: Odrą, Ba­
ryczą, Nysą Kłodzką i Bobrem, grozi za­
lanie wodą. Ludność tych terenów musi na 
okres powodzi przenieść się do wiosek w y­
żej położonych.

^  M IEJSCOW OŚCI ZAGROŻONE 
Podajem y niżej w ykaz m iejscowości, 

które zostaną prawdopodobnie zalane:
W  powiecie wrocławskim : Btizanowice, 

Rędzin. Różanka, Bartoszewice. Czecbnica, 
Mokry Dwór, Łódź. '

W. powiecie oławskim : Wielka, Ścinawa. 
Hytowlcp, •

W  powiecie trzebnickim: Banowice, Kot­
wice. Zacisze, Polanowice, Sołtysowice, 
K rzyżanow ice..

Dalszy ciąg na str. 2-ej

Minister brytyjski chce ulegalizować
nielegalną działalność żandarmów Andersa

LONDYN. Brytyjski minister spraw wew­
nętrznych Chutor Ede wniósł do projektu usta­
wy O PKPR poprawkę, przewidującą przyz­
nanie kierownictwu PKPR władzy administra­
cyjnej i sądowej. Celem tej poprawki było u- 
sankejonowanie .nielegalnej dotąd działalności 
żandarmerii Andersa.

Dookoła tej poprawki potoczyła się ożywio­
na dyskusja, podczas której wielu posłów kon­
serwatywnych i Labour Party w ostrych sło­
wach skrytykowało wniosek ministra. Poseł 
Paget (Labour Party) wygłosił przemówienie, 
w którym zwrócił uwagę na to, Ze poprawka 
ta jest sprzeczna z angielskimi normami kon­
stytucyjnymi i stanowi z punktu widzenia 
prawniczego oczywisty nonsens. Poseł Paget 
podkreślił, że istotą przestępstwa jest działa­
nie przeciwko przepisom, wydanym przez w ł*  
dze państwowe. Oddziały polskie w 'Wielkiej 
Brytanii nie są związane z żadna władzą pań­
stwową, wobec czego nie mogą one. wydawać 
Żadnych norm, ani karać za naruszenie tych 
norm.

. Po przemówieniu posła Pageta minister Ede 
wycofał swą poprawkę zapowiadając po­
nowne wniesienie tej w zmienionej formie.

Nowy tekst zawiera m. in. następujące po­
stanowienia:

PKPR będzie pozostawał pod naczelną ko­
mendą- osoby narodowości brytyjskiej, dyspo­
nującej wiedzą i doświadczeniem w zakresie 

i stosowania brytyjskiego prawą wojskowego.

Ten komendant brytyjski będzie upoważniony 
do stosowania w sprawach, dotyczących dysey 
pilny i administracji wewnętrznej w stosunku 
do podległych mu oddziałów (tekst angielski 
używa słowa „Fotces") przepisów prawa po) 
skiego. które obowiązywało w dniu i stycznia 
1945,1-., o  sądach i władzach wojskowych, lot­
niczych i morskich.

Uprawnienia, wynikające -z tych przepisów 
może on delegować ogólnie %ib w poszczegól­
nych wypadkach wiadrom, ąawódcom łub in­
nym oficerom tych oddziałów, w miarę wła­
snego uznania, celem zabezpieczenia dyscypli­
ny i sprawności administracji. Jednakże na ino-; 
cy delegowanych w ten sposób uprawnień nie 
wolno skazywać nikogo na śnpyrć ani też wię 
zić łub trzymać w areszcie prewencyjnym 
dłużej niż j  miesiące, z. wyjątkiem wypadków: 
w których udzieli swej zgody wspomniany ko­
mendant brytyjski ,

Angielska „wolność" w Palestynie

Reglamentacja
papierów w  Szwecji

SZTOKHOLM. — Rząd szwedzki nosi się z 
zamiarem; wprowadzenia reglamentacji papieru 
w cela zredukowania spożycia krajowego o 
25 proc. Ma to umożliwić zwiększenie eksportu 
papieru,

" Foto SAP
T ik  wygląda angielska „wolność” . W  porcie Haifa w  Palestynie żołnierze 
angielscy przemocą transportują dziewczynę żydowską ze statku ,JLe 
Neger" na okręt wolenńy ,Jimpire Heyworth” , aby ją przewieźć do obozu  

‘V  na Cypr.

sesja
P o t9 dniach sesja Sejmu U stawodawczego została zamknięta. Zakończył 

sle leszcze jeden etap odbudow y państwa polskiego. Etap, znaczony wspania­
łymi osiągnięciami nowe] rzeczyw istości polskiej, rzeczyw istości zw ycięskiej 
i Wspaniałomyślne], troskliwe) o  wszystkich obyw ateli w kraju tak samo lak 
o  tych, których losy w olny rzuciły w różne strony świata.

Pierwszym  po ukonstytuowania sie aktem Sejmu b y ł . w ybór P ierw szego 
Prezydenta Odrodzone] Polski. Został nim dotychczasow y Prezydent KRN Bo­
lesław Bierut, w  czym  właśnie Sejm, naczelny organ zwierzchniej w ładzy na­
rodu, raz leszcze potwierdził w  pełni słuszność polityki, prowadzone) konse- 
kwetnie przez obóz demokratyczny. Te same momenty odgryw ały decydują­
c y  w pływ  w chwili, kiedy Selm powierzał w ładzę w ykonaw czą nowemu rzą- , 
dowi, na którego czele stał sekretarz generalny Polskie) Partii Socjallstycz- 
n e j!—  tow . Cyrankiewicz.

Pod obradami Sejmn znalazła sle z kolei. Mała Konstytucja, opracow ań; 
na podstawie projektów, złożonych przez dwie naiwlększe partie — PPS I PPR. 
Ustawa po przyjęciu małych poprawek, zaproponowanych przez komisie p o -.,  
selską, stała się prawem obowiązującym . Selm postanowił, Jaki ma b yć ustrój 
naczelnych władz państwowych — Sejm, Prezydent RP, Rada Państwa, Rząd, 
Najwyższa Izba Ktfntroli, Sądy, Równocześnie określono zakres działania tych 
wszystkich organów, regulując w ten sposób pracę najw yższych szczebli w ad­
ministracji państwa. Ustawa ta będzie obow iązyw ała tylko do czasu opracow a­
nia nowej, w łaściw ej konstytucji, co  — rzecz prosta —  wym aga dłuższego 
czasu. Jest,to Jedyna ustawa, uchwalona przez obecny Selm, która nosi leszcze 
cechy tym czasowości. Ta tym czasow ość jest jednak tylko formalna, bo wydalę 
się rzeczą 'pew na, że )e] podstawowe zasady będą utrzymane w  pełni we wła­
ściw ej konstytucji.

Czwartym wielkim postanowieniem było  przylocie ustawy o  amnestii, 
Ustawy, na którą czekali nie tylko ci, co  w  długich miesiącach beznadziejnej 
wałki czy  tylko konspiracji zdawali sobie coraz lepie] sprawę, że z platformy 
ideologicznej staczają s)e na dno pospolite) zbrodni, że  stają sle ślepym na-* 
rzedziem nielicznej grupki tych, którzy w  imię własnych ciemnych ce lów  dążą 
do wciągnięcia całego świata w odmęty nowe), lakźe straszliwe] tym razem 
wolny. Czekali na tą ustawę także wszyscy* Inni, czekało na nią całe społeczeń­
stwo, pragnąc do świętej prasy odbudow y wciągnąć tych wszystkich, którzy 
zbłądzili, 22 lutego Selm iednomyśłnie uchwalił ustawę o  amnestii, wykonu­
jąc jednomyślną w olę narodu. W zyw ając,R ząd  do roztoczenia opieki nad zw ol­
nionymi 1 ujawniającymi się, Sejm dał leszcze raz w yraz sw ej rzetelnej tro­
sce o  nieb nie tylko w ustawach, ale w zwykłym , szarym życiu pracującego 
w zgodzie z prawem obywatela. T o właśnie pow iększyło niepomiernie war­
tość amnestii.

W ytyczając w  ten sposób dalsze drogi Odrodzonej O jczyzny, Sejm uznał 
za konieczne zw rócić się z apelem do wszystkich Polaków, przebyw aiących 
jeszcze poza granicami kraju, aby wracali' I razem z innymi wzięli na sw o­
je barki ciężki, ale zaszczytny obowiązek pracy nad odbudową. Z kraju nie­
jednokrotnie ]uż szły za granicę podobne apele. Po każdym *  nich wracały 
setki tysięcy ludzi, łaby bardzo potrzebnych Polsce, potrzebnych Ich rodzi­
nom. Tak będzie I tym rbzem. Pozostaną jeszcze tylko ćt, którzy nie są god- 
ai miana Polaka, którzy za m iskę' soczew icy sprzedali sw oje sumienie.

1 wreszcie deklaracja praw I , wolności każdego obywatela. Deklaracja, 
która do życia naszego państwa nie wprowadza nic nowego, a jednak posiada 
wielkie znaczenie, zagubione w  przeżyciach barbarzyńskiej okupacji poczucie 
pełnego człowieczeństwa, a następnie ograniczone częściow o koniecznością w o­
jenną prawa, ale zarazem i obowiązki każdego- obywatela —  znalazły sw ój 
iasny, szczegółow y i najbardziej miarodajny w yraz w deklaracji Sejmu. Ma to 
sw oje olbrzym ie znaczenie dla samopoczucia każdego obywatela, jest rów ­
nież najlepszą odpowiedzią dla tych wszystkich, którzy w  kraju czy  za granicą 
szerzą najbardziej nieprawdopodobne plotkL Zostały one śmiertelnie przy­
gw ożdżone uchwalą Sejmu.

Z tych wszystkich pow odów  zakończona właśnie sesja Sejmn przejdzie 
do historii jako jedna z najwspanialszych, zajmując sw oje  m iejsce obok uchwal,

. powziętych przez Sejm Czteroletni. (jod).
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Dzisiaj no południu Sejm Ustawodawczy 
przystąpi do dyskusji nad rządowym projek­
tem' amnestii, uzupełnionym poprawkami Ko­
misji poselskiej. Za wcześnie więc jeszcze na 
szczegółowe omówienie tej doniosłej Ustawy, 
nie wiadomo bowiem w jakiej ostatecznej re­
dakcji zostanie ona przyjęta przez Izbę.

Jedno wszakże można już stwierdzić ponad 
wszelką wątpliwość: będzie to NAJSZERZEJ 
pojęty akt łaski i przebaczenia, jaki kiedykol­
wiek w Polsce zastosował obóz rządzący w 
stosunku do przeciwników politycznych.

Ustawa Amnestyjna obejmie swym zasię­
giem nie tylko więźniów już zasądzonych, ale 
— w stopniu największym —  przebywających 
jeszcze w  podziemiu uczestników organizacji, 
nielegalnych i członków band leśnych, jeśli 
tylko okażą dobrą wolę wkroczenia na drogę 
rzetelnej, twórczej pracy dla Polski. Akt laski 
i odpuszczenia win dotyczy zarówno winnych 
przestępstw popełnionych w KRAJU jak i 
POZA GRANICAMI POLSKI, przestępstw 
nie tylko politycznych, ale i kryminalnych.

Tak pojęta amnestia jest DOWODEM SIŁY 
obozu demokracji polskiej i głębokiej wiary w 
słuszność obranej drogi. Nie została ogłoszona 
ani PRZED glosowaniem ludowym, ani PRZED 
wyborami, mimo że projekty były już od 
dawna opracowane. Nie chcieliśmy bowiem 
wykorzystać tego doniosłego aktu dla jakich­
kolwiek doraźnych propagandowych celów 
partyjnych, by me osłabić znaczenia i skutecz­
ności Ustawy, która stać się winna MILO­
WYM KROKIEM NAPRZÓD, na drodze sta­
bilizacji stosunków w kraju i ugruntowania 
spokoju wewnętrznego.

Tak szeroko zastosowane odpuszczenie win 
wypływa także Z  GŁĘBOKIEGO . ZAUFA­
N IA  do patriotyzmu społeczeństwa polskiego. 
Wierzymy bowiem, że nawet ludzie, którzy 
popełnili ciężkie zbrodnie, otumanieni oszczer­
czą, wsteczną propagandą, jeżeli tylko "ZECH­
CĄ ZROZUMIEĆ istotę przemian, zaszłych 
w Polsce, odnajdą drogę do normalnego Życia 
i  twórczej prący <dla dobra kraju i swych naj­
bliższych. Partia nasza zrobi wszystko, by do­
pomóc odpowiednim władzom w jak najśpraw- 
niejszym i jak najpełniejszym wprowadzeniu 
Ustawy Amnestyjne) W życie, tak, by wszyscy, 
objęci aktem łaski jak najszybciej mogli z tego 
dobrodziejstwa korzystać. Ci zaś, którzy mi­
mo wszystkich doświadczeń, mimo tak wy­
mownej manifestacji dobrej woli demokratycz­
nego Rządu usiłować będą nadal strzałami zza 
węgla, przelewem krwi bratniej cofnąć kolo 
postępu wstecz —  zostaną w  krótkim czasie 
i bez. pardonu unicestwieni,

W  przeddzień ogłoszenia urzędowego pro­
jektu amnestii do Redakcji „Robotnika" 
wpłynął jeszcze jeden list z „lasu". .

Autor tego listu pisze m. in.:
„Jestem w lesie. Jestem wyjęty spod pra- 

w a> G dy  błądzę po leśnych ostępach coraz 
mniej spotykam strzaskanych hełmów rdze­
wiejących pod krzakami jarzębin ,i kalin, i 
coraz mniej spotykam krzyży wyciętych na so­
snach. Czas tany drzew zabliźnił.

OĄ miesięcy, wśród nocy bezsennych, czy­
niłem rachunek sumienia.

O  rzeczach bolesnych Chcę mówić, a że je­
stem wyrazicielem nie tylko własnych myśli, 
to Zobowiązuje mnie do Otwartego mówienia, 

vtak otwartego, jak tylko jeśt t o  możliwe.'
Słowa, które padną, będą twarde i gorzkie, 

lecz i pojednanie nie rodzi się z przyjaźni, 
lecz z uraz ikrąywd. A  nie bylibyśmy/dobrymi 
obywatelami Odrodzonej Polski, gdybyśmy 
amnestię wykorzystali tylko dla w n ik n ij*  
kary.

Jest rzeczą ważną, by w niepamięć puszczo­
no nasze czyny. Ale jest rzeczą jeszcze bar­
dziej ważną, byśmy my wyzbyli się urazów.
' Błędy nasze dyktowała miłość Ojczyzny, a 
nie Jej nienawiść.

Powstanie Warszawskie, z wojskowego pun­
ktu widzenia było bezsprzecznie lekkomyślną, 
jeśli nie zbrodniczą, głupotą, ale wtedy, gdy 
na ulicach' Warszawy rosły łasy krzyży, ńie 
wolno byió nazywać nas „zaplutymi kartami".

Bakcyl nieufności zbyt długo rósł w naszych 
, sercach. Rząd, który wyciąga dłoń do pojed­

nania, chcemy teraz darzyć zaufaniem. .
Wiem, że słowa 'te są gorzkie, lecz niech 

obroną moją. będzie to, że piszę je w  czasie 
gdy jeszcze jestem obywatelem lasu. Gdy tta-l 
stąpi „zaoranie miedz", rzeczy te chcę uważać 
za niebyłe.
v. Będzie to najpiękniejszy dzień w naszym ży­
ciu, gdy nie walcząc z własnym sumieniem, 
lecz spełniając jego wolę, będziemy mogli bra­
ciom naszym rozsianym na obczyźnie, którzy 
ry sowiedzmy to otwarcie —  od nas oczekują 
hasła powrotu —  powiedzieć: wracajcie! Bo na 
wszystkich frontach świata można pomnażać 
sławę Ojczystego Kraju, lecz Polskę można 
budować tylko w Rtdsce".

Przytoczone powyżej słowu, nacechowane 
niewątpliwą szczerością, płynące z głębokiej 
tragedii wewpętrznej człowieka zbłąkanego na 
leśnych bezdrożach są bardzo znamienne dla 
gwolucji nastrojów pewnych kół młodzieży, 
którą niezrozumienie przemian, zastarzałe na­
wyki myślowe i zaślepienie dawnych przywód­
ców  popchnęło w  mroki podziemia.

Najlepszą odpowiedzią na ten list będzie nie­
wątpliwie szybko i skutecznie przeprowadzona 
amnestia. Ale rów n oleg łej procesem ujawnia- 

1 nia się podziemia, powrotu więźniów do nor­
malnego żyda jest obowiązkiem wszystkich 
ludzi dobrej woli, wszystkich ludzi uczciwych, 
a w pierwszym rzędzie rodzin i przyjaciół 
amnestiowanych pracować dalej nad rozpra­
szaniem tych kompleksów i nieufności, które 
mimo tylekroć okazywanej dobrej woli obozu 

'.■demokratycznego wciąż jeszcze w  pewnych 
środowiskach, nie tylko w lesie, istnieją. My, 
Socjaliści, a także nasi towarzysze z Polskiej 
Partii Robotniczej niejednokrotnie podkreśla­
liśmy i dawaliśmy tego dowody, że CENIMY 
• JEDNAKO bohaterstwo wszystkich walczą­
cych z  Niemcami i tych z  AK i tych z AL, 
PAL czy SOB. Wielu b. akowców stanęło w 
pierwszych szeregach budowniczych odrodzo­
nego państwa, oddając cały swój entuzjazm i 
cały młodzieńczy rozmach dla dzieła postępu. 
Plakat o  „karle reakcji", zawierający obok 

, tego zwrotu injcjaty AK, był oczyw istym głup­
stwem, oczywistym nieporozumieniem, płyną- 

’ cym z ugólniania, które jest. zawsze błędem i 
obiektywnie —  mówiliśmy to już wówczas

Wielki spisek demokratycznych hitlerowców
Grozili św iatu w ojna bakterio log iczn ą . 
żądając przywrócenia rządów nazistowskich 
i stworzenia nowej „Wielkiej Rzeszy"

LONDYN. — Agencja Reutera donosi o  rozpoczętej w nocy z soboty na niedzielę 
największej podczas okupacji Niemiec obławie na przywódców tajnej organizacji hitlerow­
skiej. Przywódcy ci dążyli do przywrócenia w Niemczech rządów nazistowskich i sprowo­
kowania nowej wojny. W obławie bierze udział kilka tysięcy członków amerykańskiego 
i brytyjskiego wywiadu. Szef wywiadu brytyjskiego oświadczył, że wykryta tajna organizacja 
rozwijała swą działalność we wszystkich czterech strefach okupacyjnych.

Na czele organizacji stali b. SS-mani. Poza 
przywróceniem w Niemczech systemu totali­
tarnego, organizacja dążyła do militarnego od­
rodzenia kraju -1 uwolnienia ■ internowanych w 
obozach wojskowych przy użyciu. przemocy. 
Przez pierwsze żądania, neóhitlerówców, popar­
te groźbą użycia przez- spiskujących nowej bro­
ni bakteriologicznej, sojusznicy mieli być Zmu­
szeni do wyrażenia zgody na stworzenie w 
Niemczech neohitl ero wskiego rządu central­
nego.

Dalsze żądania miały iść w kierunku na­
tychmiastowego zaprzestania demontażu prze­
mysłu -(wojennego . dla celów  odszkodowań^ 
wstrzymania eksportu węgla, reprywatyzacji 
głównych gałęzi przemysłu i powrotu do no­
wego Reichu ziem śląskich i Prus Wschód- 
nich.

Szef wywiadu brytyjskiego przyznał, że dzia­
łalność tej organizacji mogłaby wywrzeć po­
ważny wpływ na ludność niemiecką. Dodał on, 
że w Niemczech przebywa nadal na wolności 
wielu najgorszych przestępców hitlerowskich, 
którzy uniknęli internowania, względnie zdo­
łali w międzyczasie zbiec z obozów Wszyscy 
ci hitlerowcy, wśród których nie' brak setek 
h, oficerów - SS, marzą tylko. ..o powrocie do 
władzy i ' są zdecydowani na wszystko, -ażeby 
przywrócić czasy hitlerowskie. W  zakończeniu 
przedstawiciel wywiadu brytyjskiego podkre­
ślił. że na skutek obdarzenia Niemców pe­

Jeszcze 80.800 ton
zliffża oi MERA

G D A Ń SK . P od k o n ie c  lu tego 
w zg lęd n ie  w  początk u  m arca br. 
o cze k u je  się  p rzy by cia  d o  Polski 
d rogą  m orską 50,000 ton  zboża, 
na leżą ceg o  się  nam  je szcze  z  d o ­
staw  UN RRA]

Zakończenie. obrad
Il-go Z*a/du Bundu

Dnia 23 bni. za k oń czy ł ob ra dy  II-gi 
k ra jo w y  z jazd  „B u n d u '. U czestn icy  
je g o  w ys łu ch a li referatu p o lity czn e ­
g o , w y g ło szo n e g o  przez pos'. Szułden- 
freia , p rzew od n iczą ceg o  CK  „B undu" 
oraz: spraw ozdania  org a n iza cy jn ego  
gen era ln ego  sekretarza 'CK toyr. Fisz- 
grunda. P o  refera tach  w y ło n iła  się; 
o ży w io n a  dyskusja .

W  drugim  dniu zjazdu  uczestn icy  
u cz cili pa m ięć zm a rłego  w  Lublinie 
22 lu teg o  1945 r. tow , dr Leona Fei­
nera —  Jedynego p ozosta łeg o  p o  w o j­
n ie  członka  przed w ojen n eg o  C entral­
n eg o - K om itetu „Bundu',, w ie lo le t­
n ie go  radn ego  K rakow ą  i w ięźn ia  
B erezy-K artuskiej. W  czasie  ok u p ac ji 
tow . Leon F einer b y ł  organizatorem  
p ra cy  pod ziem nej „B undu" w  Polsce.

W  ostatnim dniu zjazdu przySył 
z Paryża sekretarz „Bundu" we 
Francji tow. Ryba.

N a za koń czen ie  zebrani w ys łu ch a ­
l i  referatu tow . H urw ica  pt, „ZagacP 
n ienia ŻydÓ W  V

N a zjeździe  u ch w a lon o szereg  re­
zo lu c ji f  d ok on an o  w y b o ru  n o w y ch  
w ładz centralnych .

wnymi swobodami i  redukcji sił okupacyjńych 
konieczna jest jak największa czujność wobec 
wszelkich form wywrotowej akcji niemieckie­
go podziemia.

Wynik połowu wśród hitlerowców jak dotąd 
jest nader obfity. Aresztowano jednego z przy­
wódców organizacji generała-majora SS Elle- 
richa którego zdołano schwytać w południo­
wych Niemczech razem z kochanką. Równo­
cześnie- przytrzymano jego żonę w Hamburgu. 
Wśród najwybitniejszych . .przedstawicieli pod.:, 
ziemia znalazł się. b. oficer wydziału bakterio­
logicznego naczelnego dowództwa W ehrmachtu 
Eidman. Ponadto aresztowano oficerów ;SS' 
Wilkomminga, wybitnego! członka niemieckiej 
sieci wywiadu w Holandii i Belgii, JłOwódcę 
brygady SS Schimmelpinga, jednego z przy*' 
wódców Hitlerjugend z czasów okupacji w Pol­
sce Oraz pułk. Klinga, dowódcę pułku pan- 
cemego SS. Obława trwa.

Puz*e bezpieczeństwa
w cieniu bomby

NOW Y JORK. Dziennik „N ew  York Rei, 
rMd T ^ ń jgć* V  .Ifttytad* W stępnym  ągr, 
powiada Się na temat projektu radzieckie­
go kontroli energii atom owej;

Projekt' ten, który przewiduje zniszczę, 
nie istniejących zapasów bom by atomo­
wej oraz s ta łąk on tro lę  i inspekcję urjtą. 
dgeń produkcyjnych amerykańskich, jest 
groźbą dla bezpieczeństwa Stanów Zjedno­
czonych — oświadcza dziennik amerykka.” 
Ski. ;

- Rozmiar- niebezpieczeństwa zależy . od 
stophia kontroli, zastosowanej m  całyią 
świacie. Projekt radziecki powinien być 
zbadany bardzo starSnhie, b io rą c ' pod 
uwagę, iż primo wszystko, ;-komłśj a kon: 
troił energii atom ówet ma wWdei- śBâ j  
dojścia do porozumienia aniżeli Rada Bez­
pieczeństwa.

Trzy mocarstwa powinny wspólnie
rozstrzygnąć sprawę Palestyny

LONDYN., W  cząsie- w ysu szon ego  w  
Glasgow przemówienia poseł brytyjskiej 
p fo f f i  © rac#  Zillfaeus w ystąpił z krymka 
polityki’ zagranicznej! Zażądał oh w  pierw­
szym rządzie zwolnienia miliona żołnierzy 
brytyjskich z e  służby celem zasilenia rol­
nictwa i przemysłu. Redukcja sil zbroj­
nych pozw oliłaby równocześnie na pow aż­
ne zm niejszen ie. ciężarów  finansowych, 
przypadających na armie, a obciążających, 
znacznie życie  gospodarcze kraju. Zilliacus 
ośw iadczył, że należy w y b ra ć między

Znaczne zmniejszenie wydatków wojskowych
w nowym budżecie Związku Radzieckiego

MOSKWA. — Obie izby rady najwyższej 
ZSRR wysłuchały na oddzielnych posiedze­
niach koreferatów przewodniczących komisji 
budżetowych i przystąpiły do dyskusji nad 
projektem rzędowym budżetu na rok lj^7.

Z  Cyfr przytoczonych w referatach i  przemó­
wieniach widoczny jest nieustanny rozwój go­
spodarczy Zwięzku Radzieckiego. Budżet roku 
1946 został zamknięty, nadwyżką dochodu nad 
rozchodem, wynoszącą przeszło 19 miliardów 
rubli i  zapewnił wykonanie programu we 
wszystkich dziedzinach; gospodarki. Na finan­
sowanie gospodarki narodowej wydatkowano 96 
miliardów rubli, na cele społeczno-kulturalne 
przeszło 80 miliardów. .

Rządowy projekt nowego, budżetu przewidu­
je wzrost ■ dochodu z 324 milionów rubli w to­
ku 1946 do 391 miliardów w roku 1947. Suma

rozchodu ma wynieść 371 miliardów, to jest 
przewyższy rozchód zeszłoroczny o 67 mi­
liardów. ,

Cechą charakterystyczną budżetu jest dalsza 
redukcja wydatków na utrzymanie sił zbroj­
nych. W roku 1^47i wydatki na ten cel wy­
niosą 67. miliardów'rubli tó jest są mniejsze 
0 24 proc, W porównaniu z wydatkami z roku 
1946, które już znacznie obniżono w stosunku 
do roku 1945. Udział tych wydatków w- ogól­
nym budżecie wynosił w 1940 roku. 33 proc., 
W 1943 roku 60 proc., w 1944 roku 52 proc.,, 
w 1945 roku 43 proc., w 1946 roku 24 proc,, 
a  w .roko bieżącym 18 proc. Wydatki na go­
spodarkę narodową i na kulturę będą wyno­
siły przeszło 64 proc. ogólnego rozchodu. Fi­
nansowanie gospodarstwa narodowego wyrazi' 
się sumą 132 miliardów.

Komitety przeciwpowodziowe czuwała dzień i noc
Nikt nie może lekceważyć niehezpieeseństwą

Dokończenie ze str. 1-ej

W  powiecie brzeskim (B rzeg i: Ludno w, 
Kopin,, Brzeg.

W  powiecie środzklm (Środa): Piasko- 
wlce, Mafoszyn, Rogienice, Stefanów;

W  powiecie* wołow skim : Uraz, Warchi, 
Brzeg Dolny, Pogolewo, G rochonóv, Pra* 
Wików, Lubiąż, Ścinawa, Chobień.

W  powiecie głogow skim : Noskowice
R ybow o, Biegonice, Ropocina, Brzegi, Ma 
ła Czerna, Sniogorzyn Globierżyn, Steków

W  powiecie koźuchowsklm: Nowa Sól, 
Kochanów, Lipiny, Przyrzecze.

W  powiecie bystrzyckim : cala Bystrzy-

W  pow iecie kłodzkim: Kłodzko.
W  powiecie ząbkowickim : Ząbkowice, 

Warta.
W  powiecie Szprotawskim: Górny Las, 

Sabiny.
W  powiecie legnickim: Duninowo. '

.W  powiecie złotoryjsktm : Szunów, Zto- 
toria.

szkodliwym wyskokiem niepowołanego pro­
pagandzisty.
l; Ale trzeba pamiętać, że w tyto samym cza­

sie z szeregów dawnych akowców padał nie 
jeden strzał w piersi ludzi, którzy z bohater­
skim samozaparciem dźwigali Polskę do no­
wego życia. W tym samym czasie niejeden 
były akowiec nazywał najlepszych patriotów 
„zdrajcami" i „sprzedawczykami* 1.

Był to okrejr w którym namiętności wynikłe 
z wajk weWnętrznych i ze sporów z okresu 
konspiracji brały górę nad bezstronnością u- 
miarem. Okres ten dawno należy już do prze­
szłości. Każdy polak, który chciałby pracować 
dla Polski ma jednaki start, bez względu na to, 
czy od razu przystał do obozu demokracji piń­
skiej, czy też mysia! dopiero wyzwalać się z 
dawnych błędów. Dzisiaj byli Aiowcy czy 
Palowcy występują z prośbą o ułaskawienie 
byłych Akowców, którzy pod wpływem 
wstecznej propagandy popełnili ciężkie prze­
stępstwa, ale później okazali szczerą skruchę.

Niejedna ,miedza została już zaorana". 
Pragniemy, by zaorane zostały i te, które jesz­
cze istnieją. Wierzymy, że w pracy tej pomoże
nam także i autor „listu z lasu".

Rafał Praga

W  powiecie lubieńskim: Bukowy; Ląs.
W  powiecie lubańskim: Kościana.
W  powiecie żegańskim: Nilplate, N ow o­

gród. ,
W  powiecie lwóweckim  (Lwóweflfcs 

Wleń, Spokojna Góra,
W  powiecie bolesławskhn: Bolesławiec 

Ujrogów, Brzozów , ,** . ,
W  powiecie mlllcklm: Milicz.

AKCJA PRZECIW PO W O D ZIO W A
Dla zapobieżenia skutkom powpdzl zor 

gaaizowany został W ojew ódzki Komitet 
Przeciw pow odziow y i powiatowe Komite­
ty przeciw pow odziow e. W  skład komite­
tu W ojewódzkiego w chodzą: W ojew o-'
da wij|cławsk. jako przewodniczący, . na 
czelnik wr/jewódzkiego ‘ wydziału spotecz 
no-politycznego, jako zastępca przewodni­
czącego 1 dyrektor Dróg W odnych w  cha­
rakterze drugiego zastępcy. Członkami ko­
mitetu są ponadto: przedstawiciel Okręgi' 
W ojskow ego 4, dyrektor Kolei Państwo­
wych, naczelnik W ojew ódzkiego' W ydzia­
łu Komunikacyjnego, dyrektor Poczt i Te-' 
legrafu, w ojew ódzki komendant MO w oje ­
wódzki Inspektor . Pożarnictwa.; naczelnik 
W ydziału Sam orządowego, naczelnik W y 
działu Zdrowia, naczelnik -Aprowizacji i

Sftaińdlft. naczelnik W ojew ódzkiego Komite 
tu Opieki .Spoledmgj, przedstawiciel PCK. 
j Komitet Przeciw pow odziow y M e l i  # ;słę 
na sekcję-techniczną 1 społeczną. W  czasie 

.zagrożenia danego terenu, f)|p- prącym może 
b y ć . zmobilizowaną ludność cywilna. Ko- 
flliteff Przeciw pow odziow y zorganizował 
stałe dyżury łączników oraz staęjj telefo­
nicznych. .W ojsko zajmie się rozbijaniem 
nagromadzonej kry przy pom ocy środków 
wybuchowych.

30.000 M IE S Z K A Ń C Ó W  '
ULEGNIE EWAKUACJI NA CZAS 

POW O D ZI
Komitety terenowe zobowlązane-Aą opra- 

ow ać plan przeniesienia ludności z  obsza­
rów zagrożonych’  na tereny sąsiednie. W  
niedługim, cząsje czeką jias. wytęźona wal­
ka z żyWiótem wodnym. Przestrzegamy 
raz jeszcze osadników wymienionych w y ­
żej m iejscowości, aby nie zlekceważyli w y­
danych przez Komitet Przeciwpowodziowy 
instrukcji; Z  chwilą ogłoszenia alarmu, 
mieszkańcy obszarów  tych winni nie­
zw łocznie 'przenieść się do wiosek wskaza­
nych przez przedstawicieli Komitetu.

Przewiduje się ewakuację 30.000 miesz­
kańców,: byąot • d .e ,

531)

j obeCną polityką, zagraniczną a zagadam  
niem zwiększenia pródukcji węgla. Sytua­
cja ogólna ulegtaby radykalnej zmianie,: 

gdyby ludzie, zdolni; do dokonania tego,' 
j ś i ę  Tbyll przćtfżym y^anl. krańęąćh 
‘ świata.

LONDYN. Poseł Partii P racy Zilliacuą 
zw rócił się do Izby Gmin z propozycją 
zaproszenia przez rząd. brytyjski zarówno! 
ŻWiązku "'Radzfeckłego jak, i " Stanów 
Zjednoczonych' do udziału w  rozpatrzeniti’ 

: spfdw y 'ifeyśzfośe i:’ Palestyny i B lis k ie j  
‘ W schodu.

, Zdaniem ZiUiacusa trzy wielkie mocar­
stwa b y łyb y  w  stanie; doprowadzić do na­
leżytego rozwiązania problemu palestyń-! 
skiego i zastosowania,; odpow iedniej; poli­
tyki na polu ekonom icznego i  społecznego 

.rozw oju Bliskiego W scbpjju oraz między-tj 
narodowej 'kontroli z łóż  naftowych. ^Po­
sunięcie i r y f '
tan ii przeprowadzenie znacznej redukcji! 

‘sil zbrojnych, znajdujących się obecnie nąl 
tych  terenach.

Piolary
i serce

Wiadomo, t e  Ameryka fest krajem wszel­
kich moiltwości. My, skromni mieszkańcy sta­
rej Europy, z uczuciem podziwu i'■hkkiefya^ 
_dr</śct patrzymy na olbrzymie drapacze chmur, 
iża szeref innych efektownych budowli, jMg 
kie czy inne wynalazki, Z ~ uśmiechem pobUi- 
liwości czytamy wiadomości o jakichś zwario­
wanych rekordach w długości siedzenia 
pie, z nięsmakiem słuchamy a wyczynach gange 
sterów:—

Od czasu do czasu z niepakojefn obserwuje­
my linią polityczną Stanów ZjędnocZemśĘM 
Ostatnio zaniepokojenie Ż6 zgromadziło się jefl 
kśl zagadnienia niemieckiego, tak lekko trak*' 
tbwayego przez przybyszów zza oceanu. Ż nie- 
poko/em- również wiele krajów , europejskich 
śledziło ; przebieg napad fW sprawie utrzymaniu 
lub przerwama działalności UNRRA.
- -I f  NRRA, której skrót fest tak  popular^ M 
zniszczonych krajach, k tó r y  dla wielu milio­
nów ludzi był jedynym ratunkiem przed śmior- 
CM, zoftała jednak głównie za sprawą Stanpm 
Zjednoczonych zlikwidowana. Przyszłość wielu 
krdjów nie przedstawiał* się W tej Śytisazjk'0- 
żowo. Ostatecznie jednak można było zfozuy 
mieć Amerykę, jeieli powoiem  tej likwidam 
byl brak środków. Z ■ pustego t Salomon nil 
naleje —  . Wiadomą. Okazało się jednak, it 
można.

Prezydent, Truman zwróci} się do kongrejo, 
aby ten przyznał poważną sumę } fo  milionin 
dolarów na porhoc żywnościową dla znitz-l 
czonych krajów Kałdigo dnia kongres roz- 
strzygme tę sprawę —  prawdopodobnie pezy-i 
tywme. Miliony ludzi powita tę decyzję we- 

. stchnieniem ulgi
l  byłoby tak niewątpliwie, gdyby nie wprawa 

dwie, jedno tylko- ale zasadnicze zastrzeżeniem 
suma Jjo milionów ma być bezpośrednio,, r.l- 
nunińrójądna p ize i rzĄd* 1 * * * amerykaóśki. ZńMm 
to, rozdziału będzie dbkonywała nie jakoś mip 
dzynarodowa organizacja czy 'komisja,-nu takts 
ńadrĄędny, uznany przez wszystkich autorytet] 
— ale wyłącznie rząd amerykański. Przyznjk 
on pomoc temu, komu zechce 1 nikt nie będdĆl 
'mógł nigdzie interweniować. . 
^ł^Sji^af&uS-m wa  ’  w przededniu jłĘmI 
go ze swoich większych tryumfów. Dolar, hors 
Wiem jest wciąż je izczl sit zmizćZmyyi 
święcie bronią która potrafi zdziałać 
wiele. Znamy to chociażby na przykładzie- 
glu, które po miliardowym zastrzyku doUtem 
rewanżowała !ię swemu kuzynowi konsekwPH 
me na terenie ON Z ęzy różnych konferencjach 
międzynarodowych. Łot^iDielu republik pohri- 
mowo-amesykańskich <po poddaniu się dohr‘r-, 
wi również został przesądzony. T en sam dpfw 1 
iest wciąż błyskotką, na którą łowi się ; 
■innych pań.ew.

Trudno przypuszczać, aby taka polityka 2T 
śkiwała :,znanie krajów, które :tef pómoęfif0* ) 
trzebują. Rai: c-j wprost przeciwnie. '

Polityka doldrowa pozostaje w  zgodzie z pw , 
dfłyką.uto-rmwą v Wydaje się nam - jetfamfĘij 
)$st. w  wielkiej ' niezgodzie z 
prawdziwym e&spółczueieih dla zniszczonymiV 
wojną 'krajów. I dlatego suma yyo miliono® 
dolarów, jeżeli zostanie ostatecznie uchwalony j  
kfdae tylko suchą ilością pieniędzy, 
żaden głodny człowiek nie znajdzie ani ] 
btny serca, (d ) ’

w y d a u fticiiłn r. WiEDZY ’  2504
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O p ł i  brak ufa tflke *  nas

Tłumy mieszkańców Manchesteru oczekuję na 28 funtowy przydział koksu  
przed budynkiem gazowni miejskiej

0 dyscyplinę życia codziennego
Społećżeńatw o p olsk ie  n igdy nie należa­

ło  do Specjalnie zdyscyp lin ow an ych . P o­
chodzi to częściow o z n iechęci do ja k ich ­
kolw iek  m ężów , częściow o zaś jeht ' w y­
n ik iem  przekory ja k o  -.cechy narodow ej. 
;,J®e zrobię, b o  tn i  każą, robię  ty lk o  z 
n ieprzym uszonej wł>li.“  Ten» brak zdy­
scyp linow ania  u jaw nia  się tak n ieprzy­
jem nie na każdym  kroku, że zaczyna na­
wet przeszkadzać w życiu potocznym .

B rak dyscypliny  w idać w n a jm n ie j­
szych  drobiazgach. Rano. w ych odzim y z 
‘dom u. Przepisy tram w ajow e w zy w ają  d o  
w siadania ty ln ym  pom ostem  a  opuszcza­
n ia  Wozu przednim - U d jest w e W ro c ła ­
w iu ludzi, k tórzy przestrzegają tego prze­
p isu? A n ieprzestrzegan ie g o  pow odu je  
p rzecież  na jw ięk szy  tłok  w  w ozach, opóź­
n ien ie kursu  tram w ajów  i n ieszczęśliw e 
w ypadki.. W e w szystkich  m iastach  kra- 
jów  cyw ilizow an ych  na przystankach  
tfam ajó iv  i autobusów  są  k o le jk i do w sia­
dania- , U nika się przez to  tłoku i wy-' 
przędzen ia  tak zw anych  ku lturalnych  
przez bardziej energicznych- W e  W r o ­
cław iu  nikt n ie pom yśli, o  tak iej ińow a- 
cjf, k tóra by  o tyle u łatw iła  życie  w szyst. 
k im  Obywatelom  i służbie ruchu.

D ostaliśm y się szczęśliw ie do w nętrza

Wielka katastrofa tramwajowa w Jeleniej Górze
Jeden zabity, wielu rannych, dwa wagony rozbite

JELENIA Gó r a . w  sobotę około godz. 
b e j wydarzyła się tu katastrofa tramwa­
jowa, w wyniku której jeden pasażer został 
Ltity, wielu rannych, dwa wagony tram- 
jnjowe rozbite i  przewrócony słup oświe­
tleniowy.

frzemysi domosląski 
rozwija się

Dolnośląskie fabryki wykonują 
25 milionów pudelek do papierosów 

■Dolnośląskie Zakłady W yrobów Papiero­
wych, zrzeszające fabryki kartonaży, tek 
[tary falistej i  torebek w  Jeleniej Górze, w 
Lubaniu, Legnicy, Zgorzelcu, Złotorii i  w 
nowej Soli; nastawione są obecnie na ter­
minowe wykonanie pudełek papierowych 
prkl „M azur" i  „Popularne", Polski Mo­
nopol Tytoniowy zamówił łącznie 25 milio- 
ifiw tych pudełek. Robotnicy dokładają 
feeikich starań, aby zamówienie wykonać 
hed terminem, - i -

| Legnica produkuje srebro stołowe 
| W Legnicy na Dolnym śląska pracuje 
ptayka wyrobów srebrnych, która wyko­
nuje srebrne zastawy sślłowe. W yroby far 
Kryfcl ze względu na swą jakość jak i ar­
tystyczne wykonanie cieszą się dużą popu- 
pmością.

[Nowoczesna fabryk a  tlenu w  W ałbrzych u  
lifijbardziej nowoczesna w  Polsce wy- 
pómia tlenu mieSci się w  Wałbrzychu, 
produkcja miesięczna wynosi obecnie 25 
[tysięcy mtr. sześć, tlenu. Plan produkcji w 
i 1946, mimo trudności technicznych, jak 
tok  wyszkolonego. polskiego personelu 
•oraz surowców, wypełniono w  121*/#. TJrzą- 
feeuia wytwórni „Gar-Tlen" są najbardziej 
nowoczesne. Proces otrzymywania tlenu' u- 
proszczony. Odbiorcami tlenu śą huty, prze­
ja w  włókienniczy i  węglowy, cukrowniczy 
tpolejnictwo.

Katastrofa miała miejsce na pl. Bieruta, 
a przebieg je j był następujący:

W  wagonie motorowym, jadącym w kie­
runku pl. Bieruta, odmówiły posłuszeństwa 
hamulce. Tramwaj nabierał szybkości coraz 
większej, zbliżał się już do przystanku, na 
którym powinien się był zatrzymać; nieste­
ty, motorowy Sobczak na próżno usiłował 
go zahamować. Hamulce przestały działać. 
Nie pomogło również dawanie kontry 
(wstecznego biegu), ani sypanie piasku. 
Trandwaj w  całym pędzle minął przystanek 
i znalazł się na pl. Bieruta. Siłą rozpędu 
wyskoczył z szyn na zakręcie, przejechał 
5 metrów po jezdni i  Uderzył w  stojący na 
środku placu słup oświetleniowy. Uderzenie 
było tak mocne, że ten dup, zbudowany z 
betonu, złamany został n podstawy i prze­
wrócony. W  tej chwili obydwa wagony 
tramwajowe rozdzieliły się: pierszy po­
jechał dalej po przewróconym dupie, drugi 
natomiast wywrócił się. Obydwa wagony 
tramwajowe były przepełnione pasażerami, 
z których Większość została poturbowana i  
pokaleczona odłamkami pobitych szyb. Je­
den pasażer, Jerzy Weber, jadący na sto­
pniu, upadł tak nieszczęśliwie, że w  drodze 
do'szpitala zmarł. Motorowy, prowadzący 
tramwaj1, został wyrzucony siłą odśrodkową 
z wagonu i  upadł na'jezdnię, nic mu się jed­
nak nie stało.

Na złamanym dupie oświetleniowym znaj­
dował się również głośnik radiowy i drut 
podtrzymujący sieć elektryczną! tramwajo­
wą. Z  powodu katastrofy i  zerwania tego 
drutu komunikacja tramwajowa została 
wstrzymana na dłuższy czas.

Katastrofa ta jest Ostrzeżeniem dla władz 
i  mieszkańców Jeleniej Góry. Pokazała nam 
ońa, w  jakim naprawdę stanie technicznym 
znajdują ślę tramwaje jeleniogórskie.

Obecnie wagonów motorowych nadających 
się praktycznie do ruchu jest tylko 4. Te­
raz trzeba się szybko vzdecydować: albo
przeprowadzić generalny remont całego ta­

boru tramwajowego, albo sprowadzić nowe 
wagony, ’ albo... Skasować komunikację 
tramwajową na ulicach miasta. Bo nie moż­
na czekać, aż drugi podobny wypadek zda­
rzy się na Innym miejscu 1 spowoduje je­
szcze większe nieszczęście i  większe straty.

v Jz.

Wozu, w niesien i przez falę. N aprzeciw  
naszego n osa  ćm i ktoś w n a jw iększym  
ścisku  papierosa  i to  w ten sposób, że o 
ile n ie  w ypali ci oka, to na  pew no dziu ­
rę w ubraniu . A  przecież w  każdym  w a­
g on ie  u m ieszczony jest jak  byk  duży 
napis, że palen ie w zbron ione Palacz jed ­
nak n ie  reagu je  ani na ten napis, ani 
n a  uw agi s łużby ruchu, a  u w agę  W spół­
pasażera p rzy jm u je  z  n a jw yższy m  obu ­
rzeniem  i odpow iada na n ią  potokiem  
w yzw isk. P odobn ie rzecz m a się z oka­
zyw aniem  kart m iesięczn ych  kon du kto­
row i; pasażerow ie -— m im o że zna ja  ten

I marca 1947
dniem pr/ełornw yOi 

na Ziemiach Odzyskanych

Dnia 9 marca 1947 r. rozpocz­
nie się na całym obszarze Ziem  
Odzyskanych akcja wydawania 
osadnikom aktów nadania na go­
spodarstwa rolne.

Pociągnie to za sobą wiele 
istotnych Zmian, gdyż od chwili 
otrzymania aktu nadania osad­
nik, który dotychczas był jedy­
nie użytkownikiem gospodar­
stwa, staje stą jego prawnym  
i faktycznym właścicielem.

Dla podkreślenia przełomowe­
go znaczenia akcji uwłaszcze­
niowej, wydanie pierwszych a- 
któw nadania odbędzie się jedne­
go dnia we wszystkich powia­
tach Ziem Odzyskanych w spo­
sób uroczysty

przepis, obu rza ją  się, gd y  k on d u k tor na* 
lega b a  ok azanie karty.

Jest to  ty lk o  jeden  odcin ek  naszego 
żyda, codziennego. P od ob n y  b rak  d y ­
scyp lin y  po jedyn cze j i zb iorow ej ob ja w ia  
się na  każdy m  k rok u  i u  w szystk ich  o b y ­
w ateli z n ie liczn y m i w yjątkam i. D ziw ne 
przy tym  w y d a je  się, że zd yscyp lin ow a­
na jedn ostka  u w ażan a  jest przez otocze­
nie za człow ieka  n iespełn a  rozum u.

U rzędnicy w  urzędach  robotn icy  p rzy  
pracy , p racow n icy  w  b iurach , m łodzież 
szkolna — w szystko dotkn ięte jest 
w spó ln ą  chorobą, k tóre j n a  im ię rozprzę­
żenie dyscyp lin y . C złow iek  n ie  m a ją cy  
cierp liw ości, aby w yczek ać w  ogon k u  n a  
sw oją  k o le jk ę  i p rzep ych a jący  s ię  przed  
innym i d a je  dow ód  braku  dyscyp lin y , 
podobnie ja k  Interesant, k tóry  w y k orzy ­
stu je  sw o ją  pryw atn ą  zn a jom ość z urzęd ­
n ik iem  w urzędzie, aby w cześn iej za­
ła tw ić  spraw ę poza kolejk ą . P ow ie  ktoś, 
że  Są to w szystko drobiazgi. Tak, a le  
drobiazgi te sk ład a ją  -się na  ca łok szta łt 
życia  zb iorow ego  i u ła tw ia ją  w zg lędn ie 
u tru dn ia ją  je. P o  tych  drob iazg ach  p o ­
znaje się cyw ilizow an e i k u lturalne s p o ­
łeczeństw o. N iech n ik t n ie  zarzuca  ja ­
ko argum ent przeciw  tem u tw ierdzeniu , 
że N iem cy sa n arodem  w  życiu  codzien ­
n ym  bardzo zdyscyp lin ow an ym , a  m im o 
to pokazali sw o ją  „k u ltu rę". Jest różn ica  
m iędzy ś lepym  posłuszeństw em , z ja k im  
N iem cy w yk on yw a li w szystkie zbrodn ie 
na rozkaz, a  dobrą w olą  jedn ostk i w łą ­
czenia s ię  do h arm on ijn ego  w spółżycia  
Zbiorowego.

Brak d yscyp lin y  w  życiu  codzien n ym  
jest źród łem  w szelk iego zła, ja k ie  n ara ­
sta na  naszym  życiu  zb iorow ym . W y ­
rab ia jąc  tę dyscyp lin ę  w sobie  i s ta ją c  na 
straży je j przestrzegania przez w szyst­
kich  obyw ateli p rzyczyn iam y s ię  do p o d . 
n iesienia naszej k u ltu ry  i do zapobiega­
nia n ie jed n ej zbrodni, k tórej m yśl rod zi 
się z naw yk u  i z braku  chęci do p od p o ­
rządkow ania  się.

Gdy powstanie kanał Odra— Dunaj
Społeczeństwo polskie jest już dostatecznie 

zorientowane w znaczeniu Odry dla państwa 
polskiego, jako ważnej magistrali wodnej, łą­
czącej Śląsk z Bałtykiem. Nie będziemy więc 
mówić o tych korzyściach, które uzyskamy, gdy 
Odra będzie w pełni przystosowana do wyma­
gań, jakie jej stawia polska gospodarka, chce­
my natomiast pokrótce omówić znaczenie gi­
gantycznego projektu wybudowania kanału 0 - 
dra- Dunaj, Aby, uzmysłowić sobie w pełni po- 
wyższy projekt, należy się cofnąć .myślą wstecz,

Niemcy od najdawniejszych czasów przywią­
zywali niesłychaną wagę do wielkich rzek w 
Europie, które stanowiły doskonałą drogę icli 
ekspansji politycznej i gospodarczej. Typowym 
potwierdzeniem powyższej tezy była walka o 
ujście Wisły, co stanowiło jedną z przyczyn 
wybuchu ostatniej wojny światowej. Nie nlegą 
dla nikogo wątpliwości, że gdyby Polska zgo­
dziła się na oddanie obszaru polskiego, zwa­
nego prze Niemców „korytarzem", popadłaby 
w całkowitą niewolę polityczną i gospodarczą. 
Wielkie rzeki, io czułe nerwy, które przebie­
gają przez poszczególne państwa. Zanim Hitler 
wkroczył dp Wiednia, przed tynl Dunaj stał 
sią już drogą olbrzymiej ekspansji gospodar­
czej Niemiec. Dnnajem szły towary niemiec­
kie i zalewały Bałkany. Łącznie z towarami 
szli „Kulturtraegerzy", którzy starali się przez 
imprezy artystyczne wzbudzić sympatię dla 
Trzeciej Rzeszy.

Przebieg działań wojennych wykazał niezbi­
cie, jak wielką wagę przywiązują Niemcy do 
Bałkanów, skąd droga niedaleką na Bliski i 
Środkowy Wschód.

W Mad Wielkopolan wf dzennikacstuie 
polskie na Śląsku

I  Gazety polskie, k tórych  sporo  pow stało  
I*  Śląsku w drugiej p o łow ię ^ubiegłego 
Pęku, p rzyczyn iły  się w znacznej m ięrze 
po uświadom ienia narodow ego ludności 
Śląskiej.

|.Dę p ierw szych  p o lsk ich  ' czasopism  na 
lląsku należą: „T y g od n ik  P olski", w y- 
Bodzący od 1842 r. w  Pszczynie, redago- 
PM y przez: n auczyciela  ew angelickiego 
jNm la i  pośw ięcon y vytoś'ęianom, „D zien ­
nik Górnośląski", redagow any w B ytopiią  
I®, 1848 roku przez Józefa Łepkow skiego, 
I t e i  „Katolik®' K arola M iarki, w ydaw a- 
B|fląprz6d w  K rólew skiej Hucie, potem  
Ira jik o ło w ie , .a w końcu  w  B ytom iu. 
Ptowiny R aciborskie* Józefa Rostka, a‘ 
IpSzcie „Gńzeta Opolska* B ronisław a 
Kraszewskiego.
Ifediność Ś ląska'®  jedn ej strony uczy ła  
p  przy p o ip ócy  tych  ga zet p isać i czy- 
f* «p ) polsku, z drugiej zaś strony czaso- 
||®na te przyczyniły , się do przebudzenia 
[Pjtiżymania polskości ludu śląskiego. 
Ipjftaka n iem iecka dopatryw ała  s ię  w u- 
K w ta n ien iu  n arodow ym  Ślązaków , kto*- 

byłoby ca łk ow ite bez gazet, ręki a - 
j p c j i  z W ielkopolsk i. W y raźn ym  d ow c­
i p 1 kłamstw n iem ieck iej p ropagandy 
iW -narodow o - u św iadam iająca  działal- 

dziennikarska takich  rodow itych  
"tek ów  jak  np. Józefa L om py, K arola 

By^ki j dra Józefa Rostka, którzy to 
jjiaśnie^ w prow adzili tom w ybitnie naro- 

w dziennikarstw o polsk ie  na ' Śląs- 
i j f e iż s z e r z y i ł  poczucie  łączności % n a - 
Kjjpn polskim  poza , w spóln ość językow ą. 
K p ttm ie j jedn ak  zaw dzięczam y o łb rz y -; 
IflJ-klad w dziennikarstw o polskie  na 
jSą&ku 'w y b itn y m  dzia łaczom  z innych 

■gffinieLPolsiki a przew ażnie ż W ielkopol 
B £ t o  obala legendę n iem iecką o-odręh - 

0601 Śląska, a potw ierdza fak t łączności

ziem i śląskiej, ja k o  polskiej, z resztą kra­
ju. A  W spaniałą ha rm o n ia ^ i w ybitna 
w spółpraca  [ w 'walce b  praw a narodow e 
1 późniejsza w spólna dążność do n iepo­
d ległości Polski jest n a jlepszym - dow o­
dem  ich  W spólnych przekonań. ' 

N a jw cześn ie j przybyw a z W ielkopolsk i 
na Śląsk ks. Franciszek Przynieozyński, 
od ro k u  1872 redaktor „K ato lik a",- a dw a 
lata później redaktor „G azety G śm ośląs* 
k ie j“ . Ks» Przynieęzyński przyszedł na 
Śląsk w łaśnie na czas, by zastąpić Karo­
l a ’ M iarkę w, redakcji „K atolika", gdy 
M iarka dostał s ię  de w ięzienia. P o zwoi- 
p ien iu  M iarki z w ięzienia, ks. Przynie- 
e z jń śk i za łożył w Bytom iu „Gazetę G ór­
nośląską". Liczba, abonentów  obu gazet 
w ynosiła  ponad 11.0001 przekraczała licz . 
bę najw iększej gazety n iem ieck iej „Sch le- 
sische Volkszeitung“  o ponad 50°/o.
• W ielkie  zasługi dla p olskoś­

c i  p o łoży ł, drugi W ielkopolan in  na Śląs­
ku ks. Stanisław Radziejow ski. Ks. R a ­
dziejow ski ob ją ł redakcję  „K atolika", a 
g d y  ks. P rzyn ieczyński dostał s ię  do.w ię- 
zien ia ,.odkupił w 1881 roku „K atolika" od 
M iarki i sam go dalej p row a d z ił do cza­
su w ydalenia § o  ze ze śląska, w  1886 r. 
po odw ołan iu  ks- R adziśjew skiego przez 
w ładzę, kościelną .Katolik", pozostający 
p o d  kierow Bietw ein Adam a N apieralskie- 
gó, b ron ił co  "prawda phaw języka polskie­
go, n ie  zdoła ł atoli w yzw olić się spod 
w pływ u kleru n iem ieckiego i partii cen-’ 
trow‘ej. . *

Zw rot w życiu  publicznym  śląska sta­
n ow iło  w ydanie „N ow in  R aciborskich" 
przez dra Józefa Rostka. Przy w spółpra ­
cy trzeciego W ielkopolan ina Jana K aro­
la  M aćkow skiego•obją ł redakcję „N ow in 
R aciborskich" w 1889 roku, a  w  rok u  1891

odku p ił p ism o n a  w łasność. Jednak 
w skutek szykan  jak ie  stosow ały przeciw  
niem u w ładze niem ieckie, zm uszony by ł 
sprzedać w ydaw n ictw o w 1895 roku. U cie­
ka ją c  przed w ięzieniem  ogłaszał w W a r­
szaw ie i K rakow ie artyk u ły  o Śląsku, 
który bardzo pokochał. W e s p ó ł #  dr 
R ostkićin M aćkow ski p row adz ił na Ślą­
sku ożyw ioną i n adzw ycza j skuteczną 
działalność rady kalno-narodo wą, która 
poruszyła  ludność Ś ląsk a  W y n ik i w y ­
borcze ' dostatecznie, u m ocn iły narodow o- 
polski ruch p o lity czn y  R ostka i M aćkow ­
skiego.

N ajw ięcej znani ogó łow i polskiem u 
spośród W ielk opolan  d zia ła jących  J  na 
Śląsku ja k o  dziennikarze —  to do zgonu 
pozostali na Śląsku redaktorzy A dam  Na- 
pieralski „ i . B ronisław  K oraszew ski, 
p ierw szy przystosow ujący  się często na­
zbyt do dążności centrow ych, drugi 
ostrożny, lecz w polskości n ie znający 
ustępstw. ■

P om iędzy „N ow inam i R aciborsk im i" 
Rostka a „K atolik iem " N apieralsk iego to­
czy ła  s ię  nam iętna polem ika na -temat 
zasadniczego kierunku politycznego. Ko- 
raszewski w y b ra ł .w  tej w alce w obozie 
polskim , która niewątpwwie; przyczyniła 
się do pogłębienia św iadom ości n arodo­
w ej, drogę pośrednią. 'S łuszn ie podkreśla 
Tobiasz w sw ej książce p i  „P ion ierzy 
odrodzenia narodow ego i politycznego 
na Ś ląsku", że zasługa N apieralsk iego i 
Koraszew skiego, którzy, n igdy n ie  rezy? 
gn u jąc z  narodow ego n astaw ien ia , pra­
cow ali n ieustannie nad ośw iatą ludu i 
krzew ieniem  język a  polskiego, jednego 
z . fundam entów  w y trw a n ia . ludu śląskie­
go w  polskości aż do m om entu pow rotu 
d o  Polski, polega  w łaśnie na ich  u m iar­
kow anym  kierunku politycznym . Bo co, 
pyta  Tobiasz, by łoby  beż p olsk ich  gazet, 
idących  drogą  pośrednią, które podtrzy­
m yw ały  ruch polski w  latach załam anie 
się radykalnych  p rzyw ódców ? •

D i  Franciszek Jankow ski

Dziś sytuacja uległa poważnej zmianie. W 
obliczu wiecznie grożącego niebezpieczeństwa 
niemieckiego, zespolenie państw słowiańskich 
staje się rzeczywistością. Jednym z głównych 
filarów porzuinieńia stać się winna projekto­
wana budowa' kanału Odra-Dunaj. Poza ol­
brzymim znaczeniem politycznym tego projektu, 
którego realizacja zamknie drogę ekspansji 
gospodarczej Niemców na wschód, roztaczają 
się przed Polską olbrzymie korzyści gospodar­
cze. Przez wybudowanie kanału Odra - Dunaj 
Polska uzyska bezpośrednie połączenie wodne 
z Czechosłowacją, Austrią, Węgrami, Jugosła­
wią, Bułgarią i Rumunią. Kanałem pójdą pol­
skie towary, kanałem przyjdą do nas towary 
wyżej wymienionych państw. Nie trzeba niko­
go przekonywać, że przewóa drogą wodną jest 
znacznie tańszy, niż koleją. Przy odpowied­
nim dostosowaniu kanału wymiana handlowa 
będzie korzystna dla wszystkich kontrahentów 
biorących w piej udział. Połączenie Bałtyku z 
Morzem Czarnym stanowić będzie doskonalą 
drogę nie tylko dla. Polski. Zainteresowane w 
niej będą państwa leżące nad Dunajem lub 
blisko tej rzeki. Kanałem Odra - Dunaj inte­
resuje się bardzo żywo Czechosłowacja, zna­
na ze swej wielkiej rzutkości przemysłowej.

Już dzisiaj państwo to zdradza poważne zain­
teresowanie Odrą, pragnąc eksportować swoje 
towary na rynki skandynawskie i odwrotnie 
otrzymywać stamtąd rudę.

Nie ulega wątpliwości, że największy interes 
w budowie kanału ma Polska, w rękach której 
znajduje się Odra. Zagadnienie budowy kana­
łu Odra-Dunaj w tej chwili jest w sferze pro­
jektów, ale projektów realnych. Nie wiadomo 
jeszcze, czy stworzone będzie międzynarodo- 
we konsorcjum, które zajmie się tym proble­
mem, czy też każde z zainteresowanych państw, 
tj. Polska i Czechosłowacja wykona własny 
odcinek budowy. Preżprowadzenie tej gigan­
tycznej pracy wiąże się niewątpliwie z osta­
tecznym uregulowaniem granic i stosunków w 
powojennej Europie. Sam projekt jednak bu- 
dzi w polskim świecie przemysłowym najśmiel­
sze nadzieje na niewątpliwie duże korzyści dla 
Polski. Ścisła współpraca handlowa państw 
słowiańskich zacieśnia automatycznie stosun­
ki polityczne, a ożywienie tych ostatnich poło­
ży raz na zawsze tamę ekspansji Niemiec. Dla 
Polski, poza wielkimi korzyściami gospodar­
czymi, ten ostatni argument jest najsilniejszy 
i najbardziej emocjonujący.

Przekazanie świetlic czynnikom społecznym 
usprawni ich działalność na Dolnym Śląsku
W  związku z rozporządzeniem Ministerstwa 

Informacji i Propagandy rozpoczęto w woje­
wództwie wrocławskim w d n iu »i8 lutego prze-, 
kazywanie świetlic czynnikom społecznym.

Ministerstwo, "mając na uwadze potrzebę 
istnienia ośrbdków kulturalno-oświatowych dla 
szerokich rzesz społecznych, zorganizowało i 
popierało całą sieć świetlic i domów kultury, 
zastępując tym niezorganizowane w początko­
wej. fazie odrodzenia bytu państwowego czyn­
niki społeczne. ‘ Obecnie organizacje społeczne 
oraz związki zawodowe osiąnęły już taki sto­
pień sprawności organizacyjnej, ie  są w moż­
ności przejęcia świetlic.

Jako zasadę przyjęto, ie  Związki Samopo­
mocy Chłopskiej oraz „W ici" przejmują świe­
tlice wiejskie, Związki Zawodowe świetlice w 
ośrodkach przemysłowych, zwłaszcza świetlice

fabryczne. Zaś TUR, OM TUR, ZW M  świetli­
ce i domy kultury w  miastach. Społeczno-Oby- 
watelska Liga Kobiet otrzyma obecnie kilka 
świetlic we Wrocławiu.

Komunikat W R N
Biuro Prezydialne Dolnośląskie] 

W ojewódzkiej Rady Narodowej za­
wiadamia, ie  dnia 27. II. 1947 r. o go­
dzinie 10-tej, w gmachu Urzędu W o ­
jewódzkiego pokój Nr 438, odbędzie 
się posiedzenie Komisji Kontroli Spo­
łecznej W R N .

Obecność członków Komisji na po­
siedzeniu obowiązkowa.

DO NABYCIA
WE WSZYSTKICH KSIĘGARNIACH

L. H. MORSTIN
„KŁOS P AN N Y * zł. 400,—

Zt NAŁKOW SKA
„NIECIERPLIWI* zł. 280.—

Z. NAŁKOW SKA
„NIEDOBRA MIŁOŚĆ* zł. 250.—

Z. UNIŁOW SKI
„20 LAT ŻYCIA* zł. 350.—

e. t a r l s

„NAPOLEON* zł. 500—
A. J. CRON IN

„CYTADELA* zł. 600.—

(530j

W y d. J. Przew orskiego

Slłil nawy s«(». Wyłam. „WIEDZA"



S p o d o w y -

Otwarcie narciarskich mistrzostw Polski
Krzeptowski ustanawia rekord dnia skokiem 57,5 m

Dziwne fatum prześladowco organizatorów tegorocznych mistrzostw 
narciarskich w Zakopanem. Zawody, które miały się odbyć w konku­
rencji międzynarodowej, siłą rzeczy odbywają się w konkurencji krajo­
wej. Mistrzostwa w  Chamonix i Davos, wreszcie mistrzostwa krajowe 
państw europejskich nie pozwoliły na start drużyn zagranicznych w Pol­
sce. N a kilka dni przed zawodami łudzono się jeszcze, że do Zakopane­
go zawitają drużyny Szwecji i Jugosławii, które to państwa w ostatniej 
chwili grzecznie odmówiły. ______  '

Otwarcie mistrzostw przewidywa­
no na dzień 22 bm., ale los spłatał

Dm*ynowe mistrzostwa 
Polski w boksie

W a r t a — i  k s  i s  : i .
B A T O R Y —ŁKS 8 : 8 .  
G R O C H Ó W — ZJED N O CZEN I 

1 1  : 5.
M IL IC YJN Y K S— W IS Ł A  4 3  :3  
HCP— CK S 1 3 :3 .

nam  je sz cze  je d n e g o  figla . N asi c z o ­
ło w i za w od n icy , k tórzy  d o  Z a kopa ­
n e g o  jech a li b ezp ośred n io  ż . C ham o- 
nix, zosta li zatrzym ani w  Pradze, 
gdy| n ie posiadali k oron  czesk ich , 
potrzebn ych  na op ła tę  przejazdu . ’ V 
sto licy  C ze ch o sło w a cji m ia ł p o lo -,  
Stać w  charakterze zakładnika ppłk. 
K asprzyk i ty lk o  przypadek  zrżądził, 
że  narciarze natknęli się  na m ini­
stra M od ze lew sk ieg o , k tóry  p o rę czy ł 
za nasze długi i narciarze p o lscy  
udali s ię  w, dalszą pod róż , opóźn ia ­

ją c  jednak sw ó j przy jazd  d o  Z a k o ­
panego, c o  b y ło  p ow od em  otw arcia  
m istrzostw  w  dzień  późn ie j.

W  przeddzień otw arcia  za w o d ó w  
i iała pow ażna ob aw a , b y  n ieb io ­
sa n ie  sp ła tały  nam  jeszcze  jed n e g o  
'fipa? Zim a, która w  b ieżą cy m  roku  
skuła ca łą  Europę, akurat w  ubieg łą  
sob otę  skapitu low ała , a w  Z a k op a ­
nem  panow ał tego. dn ia iście  w io se n ­
n y  dzień. W  n iedzie lę  n ie  b y ło  ob a ­
w y  odw ilży , a le  szalał n iesam ow ity  
w icher. P osta n ow ion o  jednak m i­
strzostw a rozp oczą ć. N a starcie  sta­
nęła n iespotykana  d oty ch cza s  ilość 
za w od n ik ów  z K rzeptow skim , Kulą, 
M arusarzem  i D ziedzicem  na cze le .

P ierw szego  dn ia  o d b y ły  s ię  skóki 
d< b iegu  z łożon ego , p ierw sze  m ie j­
sce  zd ob y ł K rzeptow ski skokiem  
57,5 m. przed C iaptakiem  i Kulą.

Pięściarze wrocławscy nie ma!ą szczęścia do sędziów
Warta — IKS 15:1

Rozegrany w Poznaniu mecz o, drużynowe mistrzostwo Polski między 
W artą, a I KS-em zakończył się wy sokim zwycięstwem W arty w stosun­
ku 1 5 :1 .  Przyczyną tak wysokie] porażki, były tendencyjne werdykty 
sędziów, którzy orzeczeniami skrzy wdzili wrocławian.

Wyniki techniczne:
W  muszej M alak  (W ) p o k o n a ł na 

pu nkty  K u row sk ieg o  (I KS).
W  koguciej Sęk (W ) w yp u n k to ­

w a ł S y m on ow icza  (I KS).
W  piórkowej W o jn o w sk i (W ) z o ­

stał n iesłuszn ie u znany  zw y c ię z cą  
w  w a lce  z  M iszczuk iem  (I KS).

W  lekkiej W a lu ga  (I KS) zrem iso­
w a ł z  K ubiakiem  (W ). W y n ik  ten 
krzyw d zi w rocław ian ina , k tó ry  m iał 
w alkę  w yraźn ie  w ygraną .

W  półśredniej Jarecki (W ) p o k o ­
nał na punkty  T alaroW skiego (I KS).

W  średniej w alka zosta ła  przer-

IKS Odra
(Opole) 1: 0

R ozegrany  na lod ow isk u  I KS-u 
m ecz  h o k e jo w y t m ięd zy  I K S-em  a 
O drą  z  O pola  za k ę ń ćzy ł s ię  z w y c ię ­
stw em  w rocła w ia n  1 :0 .  ■ J edyną  
bram kę zd o b y ł w  p ierw sze j terc ji 
F igę I. SI

wana w drugim starciu. Sędziowie 
przyznali zwycięstwo Sobczaka nad 
Horboniem (I KS)- który do czasu 
kontuzji był równorzędnym przeciw­
nikiem.

W  p ó łciężk ie j Szym ura (W ) w y ­
g ra ł w a lk ow erem  w o b e c  braku prze­
ciw nika.

W  ciężkiej K lim ecki (W ) pokonał 
przez k. o . w  3 rundzie C iećw ierze 
(I KS).

W  ringu sęd ziow a ł K ubiak (Łódź), 
na punkty  L ew ick i (W -w a), N ow a- 
k o w  ki (B ydgoszcz) i K upiec (Śląsk).

Czechosłowacja hokejowym 
mistrzem świata

Polska na szóstym miejscu
W  niedzielę zakończone zostały 

na „Zimnym Stadionie" Pragi hoke­
jowe mistrzostwa świata w hokeju 
na lodzie. Tytuł mistrza świata zdo­
była Czechosłowacja. Polska uplano- 
wała się na szóstym miejscu. W  o-

statnicb dwuch dniach padły nastą. 
pujące wyniki. SZW ECJA —  CZE­
CH O SŁO W A C JA  2 : 1 ,  RUMUNIA-. 
BELGIA 6 :4 ,  SZW A JC A R IA — POŁ 
SKA 9 : 3 ,  AUSTRIA— SZW ECJA 2:1, 
CZECHOSŁO W ACJA— U SA 6 : 1 . 1

Prezentacja drużyn hokejowych biorących udział w mistrzostwach świati 
w Pradze. Stoją od lewej drużyny: Szwecji, Czechosłowacji, USA i Polsfetj

KS „Górnik" (Waibrzych) —  M S ,,Gwiazda" (Wrocław) 9 :7
W niedzielę 23 lutego br. w przepełnionej 

sali Teatru Dziecięcego w Wałbrzychu od­
były się towarzyskie zawody bokserskie 
między „Górnikiem" a „Gwiazdę" z Wroc­
ławia, zakończone nikłym zwycięstwem’ 
„Górnika" w stosunku 9:7. Sympatię pu­
bliczności zdobył finalista I. Kroku Bokser­
skiego Brodzki, który oszczędzał przeciw­
nika i walczył po dżentelmeński!.

Wyniki poszczególnych walk:
Waga papierowa: Goldman (Gw.)— Sar­

necki (G óra ). Po 1 rundzie, w której obaj 
zawodnicy badają się, następuje wymiana 
ciosów w n  .rundąe. W III rundzie mina 
przewaga ©ejdmana, który wygrywa spot­
kanie na punkty.

Waga rausza: Brodzki (Gw.)—Panert
(Góra.)’. Już od pierwszej rundy zaznacza

Obrady Polskiego Kolegium 
Sędziów Piłkarskich

W  nb. tygodniu odbył się w Warszawie 
walny zjazd sędziów piłkarskich, któremu 
przewodniczył A. Itutfcoiwski z Krakowa.

Myślę przewodnią, zebrania buło usunię­
cie niezdrowej atmosfery panującej na bo­
iskach, na skutek częściowej demoralizacji 
publiczności i zawodników.

Powzięto jednogłośnie uchwałę przerwa­
nia zawodów w wypadku czynnego zagroże­
nia sędziemu przez zawodnika. W wypadku 
znieważenia sędziego przez kogoś z  publicz­
ności sędzia mą prawo przerwać zawody lub 
przekazać prowadzenie meczu innemu sę­
dziemu. Gospodarze imprezy, którzy obowię- 

. zani sę utrzymywać porzędek w czasie spot­
kania, poniosę wszelkie konsekwencje za 

ć itewywięzamie k ię  z obowiązku.
- Zebranie postanowiło przywrócić siwoją 

starą nazwę „Polekto Kolegium Sędziów", 
ajamiasł dotychczasowego „Wydział Spraw

USA — Anglia 7 :2
• ] W  L ondyn ie rozeg ran y  zosta ł m ęcz 

tenisa sto ło w e g o  m ięd zy  reprezenta­
c jam i Stanów  Z je d n o czo n y ch  ł  A n ­
glii, k tóry  zń k o y czy ł się  zw y c ię ­
stw em  Y a n kesów  7 :2 .

OSle Tandbcrg
p o k o n a f  M u  in ^

W  G oeteborgu  SzW ed O lle  Tand 
Berg z w y c ię ż y ł w  8 rundzie przęv 
k .o . W ło ch a  M usinę.

Po adizieleDiu absolutorium ustępującemu 
zarządowi wybrano nowy zarząd. W naj­
bliższym czasie Polskie Kolegium Sędziów 
wyda , tłumaczone z 'angielskiego przepisy 
gry w piłkę nożną.

się silna przewaga Brodzkiego, który w y­
soko punktuje. Gong w II  rundzie ratuje 
Panerta od nokautu. W H I rundzie Panert 
był zupełnie wyczerpany. Zwycięża Brodzki 
wysoko na pdnkty.

Waga kogucia: 'Amkrant (Qw.)— Kreeź- 
mar (G óra ), p o  silnej wymianie ciosów 
Amkrant. rzuca Krecżmara W I  rundzie ńa 
deski. W II rundzie -równorzędna walka, ale 
Kreczmar znów ląduje na chwilę na de- 
skach. Kreezmar w III rundzie atakuje, ale 
Amkrant ucieka stale ze sznurów. Wynik 
nierozstrzygnięty.
. Waga piórkowa: I. Kurz (Gw.)— Micha­
lak I (Góra.). W  I rundzie po wzajemnym 
badaniu się. następuje wymiana ciosów, 
Przewaga Kurza' wyraźna. Po dwóch następ 
nyeh rundach zaznacza się wyraźna przewa­
ga Kurza, w III rundzie Michalak pływa 
wyraźnie. W efekcie zwycięstwo Kurza na 
punkty (b. zawodnika „Gwiazdy", Warsza­
wa), który zadebiutował w drużynie wroe 
ławskiej po raz pierwszy.

Waga piórkowa U : Danzinger (Gw.)—
Dominiak (G óra j. , Nowo pozyskany przez 
K S „Górnik" Dominiak (reemigrant z* Fran­
cji) ód pierwszej chwili ataknje Danzingera. 
W I  rundzie przewaga punktowa Dom nia 
ka. W EL rundzie Dominiak zasypuje prze 
ciwnika gradem ciosów i w efekcie sekun­
dant poddaje Danzingera.

Waga -lekka: Jakubowicz (Gw.)— Dociec
(G óra ). W I  randzie brak walki, obaj za­
wodnicy tańczą. Po Q  rundzie równorzędnej 
następuje ostra walka w III rundzie. Jaku- 
bowieżowi brak tchu na finiszu i przegrywa 
na punkty nieznacznie.

Waga półśrednia: Kotłowski (Gw.)— Mi­
chalak n  (G óra ) Wygrywa przez teehnicz 
ny k. o. w I rundzie Michalak II, który 
od gongu atakuje przeciwnika i zasypuje 
go gradem ciosów.

Waga średnia; Feldman (Gw.)— Kwiat­
kowski (G óra ). W I rundzie Kwiatkowski 
rusza do ataku, ale. Feldman wytrzymuje 
napór. W II rundzie po silnym ataku Kwiat­
kowskiego następuje techniczny k. o.

W pokazowej walce półciężkiej Branecki 
(Górnik) pókonał na punkty kolegę klubo­
wego Byttera.

Sędziował w ringu i na punkty ob. Ja­
niak. S. Karger

Odia (Wrocław) |0 « Q
Odra (Nowa Sól)

Wobec nieprzybycia Odry z Nowej Soli 
wyznaczony mecz o mistrzostwo klasy A 
został uznany jako walkower i 16:0 dla 
Odry wrocławskiej.

Z historii hokejowych mistrzostw świata
Odbyty w Pradze turniej hokejowy o mi- 

strzpstwo świata był XXIV... rozgrywkami o 
prymat w Europie i XII. mistrzostwami świata 
w hokeju na lodzie. Polacy brali udział ogó­
łem 12 razy. Po raz pierwszy rozegrane mi­
strzostwo Europy w Les Avants w 1910 roku. 
Tytuł mistrza Europy zdobytą I Anglia. W 1911 
r. Czechosłowacja, która w roku 1912 ustąpi, 
ła miejsce Belgii, by ’ po roku ponownie zdo­
być mistrzostwo Europy- Pierwsza wojna świa­
towa spowodowała , sześcioletnią przerwę w 
rozgrywkach. W 1920 roku Wznowiono roz­
grywki w Antwerpii przy czym mistrzostwa po­
stanowiono przeprowadzić ó  tytuł mistrza 
świata, stawiając warunek udziału przynajmniej 
jednego zespołu drugiej półkuli. Mistrzostwo 
zdobyła wówczas Kanada, która okazała się 
wspaniałym zespołem. W 1922 r. W Sztokhol­
mie rozegrane zostały rozgrywki w koalicji 
drużyn europejskich zakończone zwycięstwem 
Szwecji. ‘

Polska po raz pierwszy startowała na mi­
strzostwach Europy w Mediolanie w 1924 r. 
Zajęliśmy piąte miejsce. Turniej niespodziewa­
nie wygrała Francja. Po roku pauzowania uda­
liśmy się w 1926 r, do Davos, gdzie zajęliśmy 
ostatnie miejsce, przegrywając nikłym stosun­
kiem jednej bramki do Austrii i Francji. Wie­
deń, który był terenem mistrzostw w 1927 r. 
'przyniósł nam pierwsze sukcesy na światowej 
arenie. Osiągnęliśmy wyniki nierozstrzygnięte

z ówczesnymi potęgami: Belgią 2:2, Czecho 
Słowacją 1:1 i odnieśliśmy zwycięstwo nad Wę­
grami 6:0. W 1928 r. odbyły się rozgrywki o 
■tytuł mistrza świata z udziałem Kanady. Pech 
chciał, że wylosowaliśmy pd razu Czechosłowa­
cję i Szwecję, które wówczas, tak jak obecnie 
były najsilniejszymi drużynami w Europie. PO 
dramatycznej tyalre przegraliśmy do Czechosło­
wacji 2 :3 i zremisowaliśmy ze Szwecją 2 :2. Mi­
strzostwo świata zdobyła Kanada, wygrywając 
wszystkie spotkania dwucyfrowymi wynikami, 
nie tracąc żadnej bramki. Był to prawdziwy po­
grom drużyn europejskich-

W 1929 roku w Budapeszcie uśmiechnęło 
się nam wreszcie szczęście. Zdobyliśmy tytuł 
wicemistrza Europy po zwycięstwach ńad Wę­
grami 2:0, Austrią 3:1, ulegając Czechosłowa­
cji 1:3. W następnym roku zawody odbyły się 
w Chamonix. Wygraliśmy wówczas tylko z Ja­
ponią (5 :0). Mistrzem została Kanada.

W 1931 roikn Polsce przypadł zaszczyt orga­
nizacji mistrzostw świata, które odbyły Się w 
Krynicy. Startowało 12 państw z Kanadą i USA 
na czele. Weszliśmy wówczas do finału zajmu­
jąc 4 miejsce. Mistrzostwo zdobyła ponownie 
Kanada. W 1932 r. mistrzostwa zostały odwoła­
ne, a w roku następnym startowaliśmy w Pra­
dze, gdzie zajęliśmy 8 miejsce, zwyciężając 
Belgię 8:0 i ulegając Niemcom 0 :2. Następny 
nasz start był w roku 1935. Były to XX mi­

strzostwa Europy i VIII świata. Zwyciężyli po­
nownie Synowie Liścia Klonowego. Polska wy­
gram wówczas z Niemcami 3:1, zremisowała z 
Włochami 1:1 i przegrała do Francji 2 :3.

Sensację wywołały mistrzostwa w Carmisch 
Partenkirehen w 1936 r. Po raz pierwszy mi­
strzostwo świata zdobyła Anglia, bijąc w eli­
minacjach Kanadę 2 :1, Polska przegrała do 
Kanady 1:8 i Austrii 1:3.

XXIII mistrzostwa’ Europy i XI świata prze­
prowadzono przed wojną w Anglii Polska wy­
grała wówczas z Francją 7:1, Szwecją 3:0, Wę­
grami 4:0. Drogę do finału zagrodziła nam 
nikła porażka z Szwajcarią 0:1. Finał wygrali 
Kanadyjczycy bijąc Anglię 3:0.

^ W I E C I E ,zne...

...W związku z wprowadzeniem powszechne 
go wychowania fizycznego i rozważanymi pro­
jektami reorganizacji sportu polskiego, PsA 
stwowy Urząd IVF i PW zwrócił się Z apele* 
do wszystkich organizacji sportowych i mło­
dzieżowych, aby nadsyłali wnioski w tej spro

...Polski Związek Pływacki zwraca się do 
wszystkich Okręgowych Związków Pływackim, 
o nadesłanie wyczerpujących ofert z podaniem, 
warunków przyjęcia organizacji pływackich mi­
strzostw letnich w 1947 r. W ofercie należy 
podać miejscowość, wymiary basenu, doić | 
szerokość torów, rodzaj skoczni, przy puszczam 
ny koszt zakwaterowania, oyaz wysokość oplo­
ty ryczałtowej dla PZP. Termin nadsyłania o- 
fert upływa s dniem 31.111. bry

...Polski Związek Kolarski pozbawił tytułóe 
mistrzów Polski Artura Puszą i Arturt 
Szmidta, którzy w czasie okupacji wpisali et 
na listę eolksdeutschów,

...Puńswowy Urząd WF i PW podaje dowia­
domości, że konkurs na rzeźbę, organizował#: 
wespół z Ministerstwem Kultury i Sztuki zo­
stał przedłużony do dnia 31. IV. 1947 r. i

..Sezon piłkarski w Warszawie rozpocznie 
w pierwszej połowie marca br. rozgrywkami U 
puchar wiosenny WOZPN. W roku ubiegłym 
puchar ten zdobyła stołeczna Legia.

«Jeden ź naszych czołowych pięściarzy tWm 
ciężkiej NiewadzU z łódzkiego ŁKS-u zostd 
szczęśliwym ojcem córeczki.

~Piłkarska reprezentacja Polski rozegrt1
prawdopodobnie w roku bieżącym międzypm  ̂
stwowy mecz z Węgrami w Warszawie, orss ż , 
Jugosławią w Belgradzie.

...Uzyskany w ubiegłym tygodniu przez Ra‘ 
'mola czas 1:03fi w biegu na 100 m. stylem 
dowolnym, jest najlepszym wynikiem poldóm 
po wojnie.

—W dniu rozpoczęcia haraarskich tiA 
•trzostw Polski w Zakopanem została przestr 
nięta godzina policyjna z 19 na 23.

.Prem ier Józef Cyrankiewicz objął Pr0*̂ ?| 
torat nad narciarskimi mistrzostwami Pohśbj 
które odbywają się w Zakopanem.

Monsco miejscem tegorocznych 
mistrzostw Europy w pływania

; Mistrzostwa pływacki© Europy rozegrane 
zostaną w dniach 10— 14 września br. w Mo- 
nąco- Dotychczas udział- swój zapowiedziały 
następujące państwa: Anglią, Belgia, Buł­
garia, Dania, Grecja, Holandia, Luksem­
burg, Węgry, Włochy, Szwecja, Norwegia l 
Francja. Tytułu mistrza Europy w piłce

wodnpj bronić będą Węgry. , a
Udział Czechosłowacji stoi pod znak'0® 

'tąpytąnia, gdyż Czesi są zawieszeni ; 
FINA aa start ze Związkiem Iladziec^jM 
który dotychczas nie jest ozłonkie^ j 
dzynarodówego Związku pływackiego
FINA.

I
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Czy alkohol przezwycięży polskość
W" walce o przyszłość Ziem Odzyskanych

czasu ..tocży się w; całej 
|fai,f.  p^sk ie j i p eriod yk a ch  haszach  o- 
|L iona ■dyskusja ż pow odu  nlebezpiecz.

• 0 wzrostu konsumcji alkoholu. Słusz- 
też wszyscy piszący podkreślają, że 

l&dmieme opilstwo ’ urosło już do roz- 
ww-ów prawdziwej choroby społecznej. 
0 zgubnych skuikack zjawisika nię

potrzeby' oczy w iście  ' dyskutow ać. 
Pszyscy aż 'n adto debrze zdajem y sobie 
terasę »  /niebezpieeźeńistwa .ja k ie  stąd 
wynika, dla zdrow ia  porodow eg o .

[  Chrońmy młodzież
K i  sprawa jeąt' d la  nas o  tyle ważna, że 
BMileśliżmy bardzo poważne straty że na­
szym stanie biologicznym w czasie wojny 
Ha skutek m orderczej po lity k i zaboi-cy i 
E j Wp w ytw orzonych  przez n iego waruat 

gospodarczych n iem niejsze straty 
Unieśliśmy i w  stanie zdrow ia  naszego. 
Ifcecjalnym tutaj zagadnieniem  jest dla 

ochrona młodzieży przed nadmler. 
L g  używaniem napojów alkoholowych. 
E tfa fe iw it  ja k  w y n ik a  z dyskusji pra­
sowych m łodzież n iestety na jw ięce j na- 
fcżona jest n a  n iebezpieczeństw o o p il­
stwa

1500 zł na głowę
Earm ujące w iadom ości n ad ch odzę  do 
Bas w tej spraw ie z Zletn O dżyskanyeh. 
Kpllstwo doszło  ta ó i d o  tak potw ornych  
i&miarów, że —  ja k  poda li zn a jący  te 
Sprawy przedstaw iciele P olsk iego Zw iąz- 
R % ęb Q d n .ieg o ',ń a  Z jeździe  Delegatów, 
t t r y  odbył się  n iedaw n o w  Poznaniu^— 
[wartość konsumcji alkoholu w  przeciągu 
tylko miesiąca wypada na Ziemiach Od­
zyskanych na głowę do 1.500 zł. G dy od ­
leżymy jW ie tr  f h t ^ i ję c y c h  ;  będziem y 
Weil m iarę praw dz iw ą  śpóżycią  ̂ adkspfc 
&  przez m łodzież i starsze społeczeństw o.

W dyskusji 1 w e w nioskach  podkreślali 
IMiurtniiT Zjaśsdu D elegatów  -PZZ., że  
.wielokrotnie zauważa się w  stanie nie­
trzeźwym osoby w  czasie wykonywania 
twych obowiązków służbowych. Gdy 
m ż y m y  jak  szczególne obow iązki ciążą 
na .urzędnikach i  przedstaw icielach  
fc e ik ic h  w ładz właśnie, ń a  Ziem iach

Zmiana na stanowisku
Kierownika Wyd | iału 
Wiejskiego WK PPS
l  W. Ł  P. P. S. zawiadamia wszystkie Po­
wiatowe Komitety PPS i  Powiatowe W y- 

ffcialy W iejskie, że z dniem 1-go lutego rb. 
rpiez Sekretariat Generalny C.K. W . P. P. S. 
« w Warszawie przeniesiony został do W . K. 
B p .  S we W rocławiu ha stanowisko kie- 
pwnika W ydziaju W iejskiego tosy. Kamiń- 
iski, dotyczczasowy inspektor Centralnego 
IWydziału W iejskiego w  Warszawie.
I  Będący poprzednio na stanowisku kiero- 
. wnIką Wydziału W iejskiego tow. Antoni 
Żychowicz, objął kierownictwo Wydziału 

ppoczno-Za w s iow eg o  przy W . K. P. P. &

pecłiCdni S?t Kdar Pracy
zdobyła  k o p a l n i a  ,,IW itS > k o “  

jto W a łb r z y c h u
I  Kopalnia „Mieszko" w  Wałbrzychu 
Etdobyia w miesiącu styczniu br. Hono. 
bony Przechodni Sztandar Pracy. Wielki 
pysiłek naszego górnika, który pomimo 
'ciężkich nieraz warunków życiowych 
zdobywa sztandar pracy świadczy o jego 
msokiej wartości moralnej, o stosowa- 
Mi zasady: „najpieny wszystko państwu 
h  później państwo nąm“. Dzięki takie­
mu rozumowaniu zdobywają górnicy 
kopalni „Mieszko" pierwsze miejsce w 
„Wyścigu Pracy". . i  . '
I Jak dumni sę z togę. Pewni Jesteśmy, 
n  sztandar ten stanie się ich własnością.

O dzyskanych uśw iadom im y .sobie łatwo, 
jak ie  ponosim y Straty moralne.

Na Ziemiach Odzyskanych
Słusznie też padły głosy,' że Ziemiom 

Odzyskanym należy się specjalna ochrona 
przed niebezpieczeństwem  rozpijan ia  się 
Społeczeństwa. Ziemie te są dziś pierw- 
szymj ziemiami Polski. Na ziem iach tych 
podejm ujem y gigantyczne d zie ło 'od b u d o ­
w y I Wielkie h istoryczne zadanie ich  re- 
polonizaeji. D la tych  w ysiłków  trzeba 
elem entu sp e c ja ln ie , zdrow ego zarów no 
fizyczn ie jak  i m oralnie.

Nie móżtemy zapom nieć, t e  przez  pe­
w ien  czas nad ' ziem iam i tym i Ciążyła 
klątwa szabru i gospodarka szkodników, 
która  w iele krw i napsuła tw orzącej się 
polsk iej adm inistracji i w yrządziła  wiele 
krzyw d m aterialnych t m oralnych ' auto­
chtonom , repatriantom  i osadnikom . Nie 
m ożem y zapom nieć także, że ziem ie te 
b y ły  przeż 'pew ien  czas tereaemA Znacz­
n ych  a j niezapraicowanyph z y sk ó w . dla 
n iespołecznego elementu. N iejedna 
krzyw da m oralna i m aterialna utkw iła 
głęboko  w  pam ięci tam tejszego społeczeń­
stwa. Toteż wrażliwość na krzywdy 
wśród tego społeczeństwa jest' bardzo 
wielka.

Trzeba rygorów społecznych
W ładze w  ogrom nym  .stopniu położy ły 

ju ż kres tym '.stosunkom . Przecież proces 
odbudowy Ziem Odzyskanych trwa, trw a 
także proeps tw orzenia s ię  społeczeństw a 
polskiego. M am y tam  nadal do czynienia 
zer specja ln y m i w arunkam i. Dla specjal­
nych warunków trzeba też rygorów spo­
łecznych.. .

W y d a je  s ię  rzeczą słuszną, aby tak 
władftę' jak  i czy n n ik  społeczny w zięły.pód  
uw agę kon ieczności ochrony zdrow ia tak 
fizyczn ego ja k  f  m oralnego tam tejszego

Społeczeństwa. Chodzi przecież o ja k  naj. 
szybszą odbudowę Ziem Odzyskanych i 
zintensyfikow ane procesu pełnej repolo- 
n izacji tych  z łe m .,

Pomoc społeczeństwa
W y daje  się; że specjalne Obowiązki cią­

żą tutaj na szkole polskiej w kierunku 
przeprow adzenia ak cji uśw iadam iającej 
w śród  m łodzieży. Z organ izow an e spo­
łeczeństw o pow inno także w szcząć akcję 
p ropagandow ą i abstynęnciką. U ch w ały  i 
w m o ś lł Z jazd u  D elegatów  PŻZ, w yraźn ie 
postu lu ją  p otrzeb ę ! takiej akcji. IfZZ p o ­
d ejm ując ją  pow inien spotkać się n ie W i­
ko ze zrozum ieniem  kle i z pomocą ze 
strony władz i całego tam zorganizowa­
nego społeczeństwa.

G dyby .ta ak cja  n ie  m iała  b y ć  uw ień ­
czona pow odzeniem  należy się zastano­
wić, .czy nią wypadałoby wydać jakieś za­
rządzenia, które p ozw oliłyby organ iczyć 
konsum eję alkoholu.

N ie bez racji podkreśla się w ażność tej 
spraw y, zw łaszcza że szereg wypadków 
świadczy o rozluźnieniu obyczajów w łaś­
nie z p ow odu  n adm iernego używ ania al­
koholu.' |

Pam iętać należy także o  tym , że Z ie­
m ię Odzyskane są dzisiaj reprezentacyj­
nymi ziemiami naszego świata pracy, 
który tam  w łaśnie zdaje w iólki egzam in 
sw ych  s ił i k w alifik acji. Z iem ie te często 
odw iedzają  przedstaw iciele p rasy  ; zagra­
nicznej.

T ym  w iększy spada na  n a s  obow iązek 
uchronienia społeczeństw a polskiego 
na Zieńaiach O dzyskanych od  uszczerbku 
na zdrow iu  fizyczn ym  i m oralnym .

W ierzy ć  trzeba, że spraw a ta znajdzie 
p raw dziw e zrozum ienie tak u w ładz jak 
i  w  szerokich  w arstw ach naszego sp o ­
łeczeństwa. Mgr. E. Serwański.

A R T Y K U Ł Y  GOSPODARSTWA D 0 M 0 W E B 0  
oraz K O S M E T Y K I

p r z o d u j ą c y c h  f a b r y k  p a ń s t w o w y c h
d o s t a r c z a  h u r t o w n i a

P a ń s t w o w a  C e n t r a l a  H a n d l o w a  

W R O C Ł A W ,  Świdnicka 8. Telef. 671 i e7J?

Autochtonom w Średnie dzieje sio krzywda
ŚRODA ŚLĄSKĄ (Rak). Do dnia dzisiej­

szego załatwionio w  Starostwie Powiato­
wym w Środzie około 270 wniosków o  uzy­
skanie obywatelstwa polskiego. Ludności o 
czysto polskićh nazwiskach, mówiącej częś­
ciow o dobrze po polsku oraz pochodzenia 
polskiego jest jeszcze w  pow iecie około 
120) rodzin. Duże trudności w  pozyskaniu 
tych ludzi dla naszej wspólnoty narodowej 
wynikają z w iny elementu napływowego.

Częste sę wypadki obelg i  złego trakto­
wania ludności autochtoniczne) przez wła­
dze na szczeblu gminnym, oraz przez na­
p ływ ow y element „szabrowniczy", który i  
niskich pobudek grabi i poniża jednostki. 
wartościowe, szafując w  stosunku do nich] 
przezwiskiem „N iem iec". .

Bezmyślne to  postępowanie wytwarza dla 
autochtonów przepaść nie do przebycia, 
wolą sic oni bowiem trzymać w  rezerwie, 
a niejednokrotnie w olą nawet w yjechać z 
transportem Niemców.

Mimo interwencji władz powiatowych, 
które ze zrozum iałych'w zględów  szczegóło­
w o i troskliwie badają papiery przeszłości 
i intencje osób  przyjmowanych do społe­
czeństwa polskiego, konieczna jest szersza 
propaganda zarówno wśród ludności auto­
chtonicznej jak i  osiedlonych z terenów 
wschodnich 1 centralnych, oraz współpraca 
władz Bezpieczeństwa, M O i władz sądo­
wych przy tępieniu nadużyć słownych oraz 
szabru, dokonywanych na m iejscow ych au -' 
tochtonach. '

Pocztowcy wZłotor i wstępują masowo do PPS
W  dniu 20 bm. odbyło się pierwsze orga­

nizacyjne zebranie PPS pracowników pocz­
towych w  Złotorii. Na zebranie, z  ramienia 
P. K. P. P. S. został delegowany tow. Za­
wadzki, który wygłosił referat, omawiając 
najważniejsze etapy rozwoju PPS i Jej walk 
o  niepodległość 1 socjalizm, nakreślając 
obecną sytuację międzynarodową i ' Polski

Uroczysta akademia ku czci Armii Czerwonej
JELENIA GÓRA (Jz) W  niedzielę w  sa­

li teatru w Jeleniej Górkę odbyła Się uro­
czysta akademia ku czci bohaterskiej Ar­
mii Czerwonej w  rocznicę decydującego 
przełamania przez nią armii niemieckiej na 
froncie północnym.

Z pięknie udekorowanej sceny, na której 
pod ogromnym portretem Marszalka Stalina 
widniał napis „Niech żyje przyjaźń polsko- 
radziecka" —  przemówił sekretarz Towa­
rzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej oh. 
pilarz. Powiedział on m. in., że za hłędy' 
popełnione w  roku 1918 zapłaciliśmy- rokiem 
1939, zapłaciliśmy.. Strażą JS milionów ludzi 
i  strasznym zniszczeniem kraju.

Następnie imieniem wojska zabrał głos 
kpt. Szubert, który zaznaczył, że dzisiejsze 
święto Armii Czerwonej Jest także świętem 
WoJSka Polskiego ze względu na niedawną, 
wspólną walkę i  obecny sojusz. Kpt. Szu­
bert omówił następnie politykę zaborczą 
Niemiec i  walkę Niemców z Armią Czer­
woną, która nie tylko wypędziła wrogów ze 
swego terytorium, ale także wyzwoliła spod 
jarzma hitlerowskiego kilka krajów euro­
pejskich. Dzięki zwycięstwu Armii Czerwo­
nej Obóz Demokratyczny zdołał ująć władzę 
W swoje ręce. Dziś potęga Armii Czerwonej 
gwarantuje, . że pokój będzie długotrwały, 
gwarantuje, że gdyby nawet Niemcy wspo­
magane przez państwa zachodnie odrodziły 
się na tyle, aby nas zaatakować, zostaną po­
konane.

W  imieniu partii politycznych przemówił 
członek PPS sędzia Iwański „Od czasu Ja­
giellonów polityka nasza kierowała się ku 
Wschodowi, a , zapomnieliśmy o tych zie­
miach, na których żyli i  rządzili Słowianie,

[Ze rząd Miejski m. Zgorzelca
|  ogłasza, iż 'są  do objęcia natychmiast n a-iąpuące s t a n o w i s k a :

I  Referenta podatkowego, , . 1
I  Kierownika admin stacyjnego przedsiębiorstwa garowego, 
I- Referenta budowlanego (wymagane wykształcenie tecti-
1 nic ne, praktyka zawodowa). _
I  Dla w -zysfk ch ko ręczna znajomość p m cv w  Samorządzie 

p  Warunki p  a c y  w /g  stawek plac samorządowych, mieszkanie do  
pFSpozycji na miejscu.

O G Ł O S Z E N I  E
f e js k im  p okój nr 462, II piętro, w term inie od dnia 21 d o  26 lutego r. w 
Pdzm ach od 8—15-ej. - . ‘ . . . .
F Zwolnieni od  obow iązku pówyżfezej rejestracji są posiadacze łod zi w yścig o­
wych, żaglów ek i ka jaków . V Sw - n
Br Od-jyowyższej rejestracji n ie są zw oln ion e torm acjs W ,1' -  . * . *
L  Nie z ńr-ej estro^  ani e w yżej w ym ien ionego »P rz^ o  J* dnia 1Ł  III.
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P b  obu tym  karom  łącznie. Za p m y d e i l ta M iasta W rocław ia
(5351 (—) S t e f a n  P o d g ó r s k i

(EJ- '  v ' r f l  W iceprezydent

zostawiliśmy je  w  spokoju, a tymczasem 
skierowaliśmy się tam, gdzie mieszkali 
Ukraińcy czy Litwini, zabieraliśmy ziemie 
nie nasze, ziemie cudze. Ta polityka na nas 
się zemściła. Przyszedł rok 1939, a  z nim 
razem upadek. N ie upadliśmy jednak całko­
wicie, ho tylko naród nikczemny upaść mo­
że. Walczyliśmy z okupantem. Rząd 'nasz 
rozumie, że polska,m usi iść w  sojuszu nie 
tylko z Rosją Sowiecką, ale ze wszystkimi 
narodami słowiańskimi. Dziś jesteśmy w  so­
juszu z Jugosławią, jutro będziemy z Cze­
chosłowacją (oklaski), przed narodami sło­
wiańskimi s to iw ie lk a p r z y s z ło śó ,iw ie ik ie  
zadania .do wypełnienia. Związek Radziecki 
dopomoże nam do utrzymania granicy na 
Bałtyku, Odrze i  Nysie, bo Związek Ra­

dziecki rozumie, iż Polska silna psłoni na­
rody słowiańskie od uderzenia wrogów z Za­
chodu. ' Dla nas, mieszkańców tych Ziem 
Zachodnich, sprawa granicy na Odrze 1 Ny­
sie 1 przyjaźń Związku Radzieckiego mają 
szczególne znaczenie."

Po okrzykach i odegraniu przez orkiestrę 
hymnu polskiego 1 radzieckiego akademia 
została zakończona.

Następnie na ulicy uformował się pochód 
z orkiestrą i  sztandarami i  ruszył na cmen­
tarz. Tam, przy dźwiękach hymnów pań­
stwowych, na grobach żołnierzy radzieckich 
.złożono. 20 wieńców. Pochodziły ‘ one od 
wojska, od związków zawodowych, partii 
politycznych, orgąnlzacyj młodzieżowych- 1 
społecznych oraz cechów.

Qa'osien>a drobne
W O LN E POSADY

Centrala Sprzętu Pożarniczego Łódź, od­
dział w e Wrocławiu, Puławskiego 81, po­
szukuję za dobrym wynagrodzeniem maszy- 
nistki-biuralistki. . •. '. (518)

P O S Z U K IW A N IA

Poszukuję siostrę Teklę Ryguła i szwagra 
Michała Ryguły wraz z dziećmi —  repa­
trianci * Rosji —  przyjechali w. roku 1946 
w  tnaju, mają hyć na Dolnym Śląsku. Kto- 
kelwiekby wiedźial o łosie  poszukiwanych 
płoszony jest podać na. adres: Stanisława 
kiszkowe, Wałbrzych) ul. Mickiewicza Nr 
46a m. 2. /

S K R A D ZIO N O
Skradziono dowód osobisty, papiery czela­
dnicze,- legitymację. PPS, legitymację służ­
bową Z. K. M. W rocław ia oraz pieniądze 
zł; 3000, Edward Matyja ul. J Dąbrowskie­
go 14 2 parter. (525)

l )  N  ł P W  A Ź N I F  N I  A

Unieważniam zagubioną kartę ewakuacyjną 
Nr 7193, wydaną prze?- Urząd Komitetu, Ko­
ln arno pow. Rudki w oj. lwowskie, na na­
zwisko Sroka Błażej, zam. obecnie Goszcz- 
Troska Dol./ŚL. pow. Syców. . ., (523)
Unieważniam skradzióńe dokumenty: do­
w ód  osobisty, legitymację pracowniczą na 
nazwisko Klara Majcherczyk Niemce ul. 
NiećMa 25, ' (523)

Unieważniam zagubioną kartę ewakuacyj­
ną, wydaną we Lwowie, kartę tramwajową 
na nazwisko Kowal Bronisław. (524)

Unieważniam dowód P. K. P. 22132 na na­
zwisko Zimna Helena zagubiony we W ro­
cławiu 17/H. ulica. Opolska Nr 95. (533)

Nasona warpwikwiaiów
o  normalnej s>le kiełkowania 

. i czy słych odmianach po'eca:

Firm a:„Ziem  opłody",
WROCŁAW Pomorska 11/13.

. S I

P aństw ow a Zb iorn ica  C entrali Z łom u  
p rzy jm ie  ro b o tn ik ó w  o b ezn a n y ch  z 
żelazem  na kurs szk o le n io w y  pa la ­
cz y  a ce ty le n o w y ch . W aru n k i p ra cy  
dog od n e . Z głdszen ia  osob iste. W ro ­
cław , P od w a le  O ła w sk ie  15, C entra­
la  Z łom u . • (4ófi)

P otrzebny tech n ik  m eta low iec obe-; 
znany z  dz ia łem  p ra cy  i p ła cy  na 
k ie ro w n icze  sta n ow isk o  p rzy  e k sp lo ­
atacji z łom u  żelaza , zg łoszen ia  o s o ­
biste , W ro c ła w , P o d w a le  O ła w sk ie  
15. C entrala  Z łom u . (469)

na Jej tle zakończy! słowami: „W iększość 
zebranych tu są to bezpartyjni, a przecież 
w  wyniku naszych rozważań nie wolno, n i­
komu z obywateli uchylać się od włożenia 
sw ojego wysiłku w  pracy dla dobra Rze­
czypospolitej Polskiej i je j ustroju demo- ' 
kraty cznego“ .

Po skończonym referacie zebrani w  95 
proc. zadeklarowali sw oje  wstąpienie do 
PPS-u, obierając tow. Zawadzkiego przewo­
dniczącym zebrania organizacyjnego.

Z  kolei wybrano zarząd Koła PPS. -
Następnie w  w olnych wnioskach tow . 

Czajkowski nowowybrany przewodniczący 
Koła PPS pocztowców, wysuną! wniosek, 
aby zwołać walne zebranie wszystkich pra­
cowników pocztow ych w  pow iecie na dzień 
23 bm. pod  hasłem: „W szyscy pocztow cy 
w  powiecie Żłótoria w szeregach PPS". 
W niosek przyjęto przez aklamację.

Nowi aktywiści PPS
w Cieplicach

W  dniu 15. 2. 1947 r. odbyło się w miej­
scowym Komitecie PPS w Cieplicach za­
kończenie Ii-go Kursu Partyjnego, w  któ­
rym brało udział 45 osób. Po uroczystym 
rozdania artystycznie wykonanych dy­
plomów, wygłosił tow. Bilski Edward se­
kretarz PK PPS referat polityczny i  o- 
mówil plan akcji werbunkowej do PPS.

D RUGI G M IN N Y  Z J A Z D  
D E LEG ATÓ W  PPS 

W  J A N O W IC A C H  W IELK ICH
W  dniu 16. 2. 1247 r. odbył się Il-gi 

zjazd delegatów PPS w Janowicach Wiel­
kich, pow. Jelenia Gńra, na którym wy­
brano nowy gminny Komitet PPS.

Na zjeździe tym byli obecni: przewód, 
nlczący PK PPS tow. Grochulski Kazi­
mierz 1 I-szy sekretarz PK PPS tow. Bil­
ski Edward, który omówił stanowisko 1 
rolą PPS w obecnym okresie stabilizacji 
1 budowy pokojowych warunków życia 
w  Polsce.

Bank Gospodarstwa Krajowego
Oddział WROCŁAW

zawiadamia
o przeniesieniu biur z dniem 24 lutego 
1947 roku do gmachu przy placu Koś­
ciuszki 4/5 (róg u . Kościuszki 17/19).

(522)

CENTRALA ZBYTU SĄMOCHODOW
j Przedsiębiorstwo Państwowe

Punkt zbytu we Wrocławiu ul. Kościuszki 12 4 , tul. Nr 423
o g ł a s z a  628

W yprzedaż różnych samochodów z demobilu
Przedsiębiorstwom państwowym I prywatnym bez ograniczenia z  tytułem  własności

7 ~ 7  .. .  7/t W vraz. Poszukiw ania rodzin ?  pracy p o  5 z ł reklam ow e 16 zł. W  tekście 26 zł tłustym  drukiem  IW)*/# drożej. W  num erach św iątecznych  6U»/» drożej. Przy
! CENY OGŁOSZEŃ : Ogłoszenia drobne po 10 w za _ urzędow e — 15°/« rabatu. Za term inow y druk ogłoszeń A dm inistracja nie odpow iada.

w ielokrotnych  ogłoszeniach^ — ^a^adw cli G raficznych Spółdzielni W ydaw niczej „W iedza* we W rocław iu  ul- W ierzbow a 80.

. Redaktor m gr B ronisław  W in n ick i
f  9 8 7 8 W ydaw ca  Spółdzieln ia  W ydaw n-„ W teciia"
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Dziedzina, z
Szpitalnictwo i

, Jednym z ważnie jszych zagadnień spo­
łecznych w  obecnym okresie powojennym 
jest problem zdrowotności, a c o  za tym 
idzie i szpitalnictwa.
, Jeśli chodzi o- teren Dolnego Śląska, to 
'W porównaniu do innych dzielnic Polski 
sprawa zdrowotności przedstawia się prawie 
zadowalająco.

W  płonącym mieście
Tłumaczy się to tym. iż na Ziemie Odzy­

skane przybyli w  pierwszym rzędzie Indzie 
zdrowi —  pionierzy przygotowani do cięż­
kiej pracy. Dopiero późniejszy element na­
p ływ ow y przyniósł ze sobą choroby epide­
miczne jak czerwonkę i dur'.brzuszny, któ­
re zdołano szybko zlikwidować dzięki do­
brze zorganizowanym ośrodkom zdrowia, 
powstałym już w  pierwszych dniach po ka­
pitulacji Wrocławia.

Ekipa polskich lekarzy podjęła swoją pra­
cę  w  wyjątkowo trudnych warunkach. Mia­
sto jeszcze płonęło, ludności cywilnej chorej 
i  rannej znajdowało się w  68 podziemnych 
punktach opatrunkowych ponad 2.000 osób. 
Poza udzieleniem pom ocy chorym trzeba 
było zabezpieczać i magazynować żywność, 
środki opatrunkowe i lekarstwa, których 
-zapas starczył później na blisko rok. 

lekarz przy łopacie
- W  ciężkich i  nader prymitywnych wa­

runkach bez w ody i  światła zorganizowało 
się i rozwijało szpitalnictwo. Dzięki sprę­
żystej postawie i naprawdę ofiarnej pracy 
nielicznej grupy ludzi z dr. M. Czarneckim 
na czele, którzy w chwilach wolnych od 
dyżurów chwytali za łopatę, aby na równi z 
nieoficjalnym batalionem pracy usuwać gruz 
j  remontować sale szpitalne.

W  pracy organizacyjnej duże zasługi od­
dali lekarze autochtoni, którzy natychmiast 
żgłosili gotowość do pracy, służąc nje tylko 
swoją Wiedzą fachową, ale i często cennymi 
informacjami. Dzięki jednemu z nich dostała 
się w  nasze ręce kartoteka lekarzy niemie­
ckich z odpowiednimi dopiskami tak, iż 
m oże stać się ońa bardzo przydatna w  od­
powiednim momencie.

J2 szpitali we W rocławiu
.W  obecnej chwili stolica Dolnego Śląska 

Kg W rocław —  liczy 12 szpitali, posiadają­
cych  łącznie 2.500 łóżek poza kliniką uni­
wersytecką, liczącą 300 łóżek, która podle­
ga Ministerstwu Oświaty.
( Możemy śmiało powiedzieć, iż jest ich 
nadmiar, gdyż liczba chorych w  stosunku 
do liczby ludności przedstawia się w ięcej 
niż zadowalająco.

i/ j W  pierwszej fpzie wszystkie szpitale były j 
miejskie. Obecnie przeszły w  dużym pro- 
ćencie pod zarząd kongregacji.

Ściśle klasztornych zakładów znajduje się 
w  mieście około 7. Muszą ońe jednak ze 
względów zasadniczych podlegać ścisłej 
kontroli finansowej państwa i  znaleźć 
wspólną platformę porozumienia z Miejskim 
W ydziałem Zdrowia, tak jak jest z nim w 
ścisłej współpracy Czerwony Krzyż, Uni­
wersytet, Ubezpieczalnia itp. instytucje. ~ 

Zakład Higieny
!) Dzięki istnieniu M iejskiego Zakładu HI- ! 
gieny, który został już przekazany państwu, 
przeprowadzającemu kontrolę nad środkami 
żywnościowymi i studniami, nie grożą miastu 
epidemie. Sporadyczne wypadki tyfusu 
tłumi się w  zarodku przez rygorystyczne 
podejście do chorego, któremu w  żadnym 
wypadku nie wolno pozostawać w  domu. 
''D ługoletn i okres okupacji pozostawił po

Tylko 178.000 zł
zebrał W rocław dla swoich 
akademików

Jak informuje nas Towarzystwo Przyjaciół 
Młodzieży Szkół Wyższych — Oddział we 
Wrocławiu, zbiórka uliczna na cele pomocy 
dla akademików, która odbyła się we Wro­
cławiu w jeden z dni ogólnokrajowego „Tygo­
dnia Akademika", przyniosła dochód w sumie 
pfcmej więcej 178.000 zł. Jest to, naturalnie, su­
ma bardzo niewielka.

W  najbliższym czasie podamy dane cyfrowe 
Z akcji rozsprzedaży „cegiełek" oraz wiado-' 
mości o dochodzie ze zbiórek ulicznych, prze­
prowadzonych w poszczególnych powiatach.

Teoretyczny kurs
pilotażu silnikowego 

D yrek cja  Zarządu A eroklubu  W rocła w ­
sk iego zaw iadam ia, że w  dniu 18. III. 1&47 
roku  (w torek) rozpoczyna się teoretyczny 
kurs p ilotażu s iln ikow ego. ‘
’ U kończenie kursu jest n iezbędnym  w a­
runkiem  przyjęcia  ń a  kurs praktyczny.

| W y k ła d y  odbyw ać się będą 4 razy w-ty,.': 
godn iu  w  godzinach od 17— 20, w  lokalu 
aeroklubu. Całość trw ać | będzie około 

'.^ .tygodn i.
- Opłata za kurs w yn osi 300 zł., p łatne 

w  sekretariacie aeroklubu przy zapisie.
K andydaci n a  kurs m uszą b y ć  p ilota­

m i szybow oow yjnir łub co  najm niej w y- 
''Szkolonym i w szybow nictw ie teoretycznie. 
.Ż e  w zględu na ograniczoną liczbę m iejsc 
O przyjęciu  decydu je (przy rów n ych  k w a­
lifik acjach ) pierw szeństw o zgłoszenia.

B liższych in form acji udziela sekreta­
riat A . ' W r. W rocław , ul. O grodow a 57, 
teł. 6-50, codziennie w  godzinach od  10 
do. 12 oraz w  poniedziałki, środy j  piątki 
W godzinach od  .15 do 17rłej,

Zarząd  A eroklubu  W rocław sk iego 
- W rocław , 2 2 'lutego 1947 r.

O d p o w i e d z i

OB. S. KW IATKOW SKI, WAŁBRZYCH. 
Z  nadesłanego wiersza nie skorzystamy, nato­
miast prosimy o zapowiedziane rzeczowe arty­
kuły z terenu.

OB. B. BŁOTNICKI, RUDGORZEWICE. 
Wierszy nie zamieścimy.
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której możemy być dumni
Służba Zdrowia we Wrocławiu
sobie ślad w postaci gruźlicy szerzącej się 
zastraszająco wśród młodzieży i dzieci.

Poradnia przeciwgruźliczą 
i Na teranie miasta powstał cały szereg po­
radni przeciwgruźliczych, osobnych dla do­
rosłych i dzieci, Do tych poradni posiadają­
cych  specjalną kartotekę, laboratoria i apa­
raty Roentgena, kieruje się zagrożonych 
gruźlicą osobników ze wszystkich ośrod­
ków.

W  ramach dostaw UNRRA otrzymano 
specjalny aparat roentgenowskl do zdjęć 
filmowych płuc.' Jest to u naś rzecz cał­
kiem nowa i  wprowadzi wielkie ułatwienie 
w  badaniu i obserwowaniu przebiega cho­
roby. •

Trudno w  tej chwili jeszeże uchwycić 
procent chorych na gruźlicę względnie za­
grożonych. W iem y na pewno,, iż W rocław 
ppslada w  tej chwili 50 beznadziejnie cho­
rych gruźlików.

W  Brodżiu pod W rocławiem projektuje 
się uruchomienie najnowocześniejszego 
szpitala dla gruźlików na 1.500 łóżek, który 
m ógłby obsłużyć teren całego Dolnego Ślą­
ska!

Plaga Dolnego Śląska
F Drugą plagą są, choroby weneryczne, wal­
kę z którymi należałoby u jąć w  pewien sy­
stem. Miesięcznie notuje się 1.500 wypad­
ków świeżego zarażenia wśród samej tylko 
ludności polskiej.

Na terenie miasta stworzono 4 przycho­
dnie bezpłatne oraz 3 ambulatoria, w któ­
rych udziela się porad za pewną' opłatą,

Ministerstwo Zdrowia do tej pory jeszcze 
nie wydało decyzji, Jaki system zaprowa­
dzić w  stosunku do dziewcząt ulicznych, 
które są . w  dużym stopniu rozsadnikiem 
choroby. M iejski W ydział Zdrowia kierując

się zdrowym rozsądkiem, stosuje na własną 
rękę system izolacyjny, polegający na tym, 
iż zatrzymane w  nocy przez M. O. podejrza­
ne kobiety podlegają badaniu i  w  wypadku 
wykrycia choroby kierowane są do szpitali 
zamkniętych, gdzie przebywa przeciętnie 
60—80 dziewcząt » >

Rezultat tego. jest taki, że w  miesiącu li­
stopadzie ilość zarażeń spadła do 375 wy­
padków. Fundusze na bezpłatne leczenie 
tych dziewcząt czerpie się z pieniędzy pod­
ciągniętych ną Inne. resorty, gdyż NIE MA 
SPECJALNYCH FUNDUSZÓW N A TEN 
CEL. W yleczonym i dziewczętami winna za­
jąć!) się jednak także Liga Kobiet, umożli­
wiając lm zdobycie uczciwej pracy.

W eryfikacja lekarzy
Kiedy cofniem y się myślą do tamtego 

W rocławia sprzed dwu lat, gdy z gruzów 
wyłaniały się pow oli z  trudem pomieszcze­
nia szpitalne, w  każdej dziedzinie chorób 
odczuwało s ię . dotkliwy brak lekarzy, .to po 
prostu wydaje nam się czymś więcej niż 
nadzwyczajnym to," c o  obecnie znajdujemy, 
w dzisiejszym Wrocławiu.

Posiadamy już 24 apteki dobrze zaopatrzo­
ne w  środki lecznicze, a jeśli chodzi o  leka­
rzy  to odczuwa się już nadmiar wszystkich 
specjalności, gdyż miasto potrzebuje nie 
więcej, ‘ jak 150 lekarzy, a cy fra 'ta  dawno 
zostaw przekroczona.

Obecnie przeprowadza . się weryfikację, 
gdyż w pierwszym okresie organizacyjnym, 
kiedy potrzebne były ręce do pracy, nie 
zawsze pytano o  odpowiednie dokumenty. 
W ystarczyło słowo i dobrze wypełnione 
obowiązki.

Dzjsiaj, gdy warunki życia zaczynają się 
normalizować, lekarze obowiązani są przed­
stawić sw oje dyplomy. Przyczyni się to nie- 
wątpliwię do dalszej normalizacji, stosun­
ków  we Wrocławiu.

Akademia w rocznicę powstania ORMO
W  pierwszą rocznicę powołania do ży­

cia Ochotniczych Rezerw Milicji Obywa- 
telskiej odbyła się we wrocławskim' Do­
mu Kultury uroczysta akademia. Część 
oficjalną akademii składającą się z prze­
mówień przedstawicieli społeczeństwa 
wrocławskiego rozpoczął generał Siwicki, 
który zobrazował dotychczasową skutecz­
ną działalność ORMO, porównując Ją do 
dziecka MO mającego jednak, dobrą gło­
wę, ręce i nogi.

Na wniosek gen. Siwickiego zebrani 
uczcili poległych ORMO-wcójw minuto­
wym milczeniem.

Bardzo mocne i pełne wyrazu było prze­
mówienie III sekretarza WK PPS tow. 
Skraby, które spotkało się-z długotrwały­
mi oklaskami zebranych.

Następnie przemawiali: II Sekretarz KW 
PPR tow. Matwin, wiceprezes Sądu Ape­
lacyjnego ob. Kwiatkowski, przedstawiciel 
OM TUR tow. Nosek, wiceprezes Zw. Sam. 
Chł. ob. Zychowicz, prezes Zw. Uczestn, 
Walki Zbrojnej' o Niepodl. i Demokracie 
por. Halski, komendant miasta MO- kpt. 
Skotnicki.

Ostatni zabrał głos komendant woje­
wódzki ORMO por. Stolarski, przedstawia­
jąc dotychczasowe osiągnięcia ORMO ilu­
strując je cyframi i zapewniając, że ORMO

nie ustanie w  swfej pracy dla dobra Polski.
Po przemówieniach na zakończenie czę­

ści oficjalnej .odbyło się wręczenie ORMO- 
wcom artystycznie wykonanych dyplo­
mów.

W  części nieoficjalnej akademii wystą­
pił zespół Teatru Milicjanta z rewia pt 
„Regulujemy ruch“, na której licznie zebra­
ni uczestnicy akademii dobrze się bawili.

(as)

KLIN k iln e m

99 Pieron” w roli Soni Henie
Nasz kolega, który (przed zemstą 

elektrowni, tudzież wielu innych je­
szcze instytucji) ukrywa się pod 
pseudonimem „Pieron”  przyszedł 
wczoraj do redakcji w usposobieniu 
takim, że „bez kija nie przystępuj” . 
Mało, że był zły, —  był wściekły! 
Wiadomo — pieron. Jednak, jak 
„pieron pieronem", nigdy nie widzie­
liśm y go  w  stanie takiego komplet­
nego zalania ( żółcią) i ogarniętego 
taką pasją już nie-pierońską —; ale 
iście szewską.

Zebrałam całą swoją odwagę i 
z duszą na ramieniu —* zapukałam do 
jaskini lwa. Na odgłos jakiegoś wark­
nięcia z wewnątrz, które przyjęłam 
za zaproszenie, weszłam i —  z ręką 
na klatńce (a  to dla szybkiej ewen­
tualnej „rejterady’1)  zagadnęłam ci­
cho:

Czy można wiedzieć: co wpro­
wadziło pana w  ten stan lekkiego 
rozdrażnienia?

C o ? !!!  '■— huknął .Pieron" (fa­
la zaś jego, głosu w  nasileniu nie u- 
stępująca trąbie powietrznej, rzuciła 
mnie na drzwi).

Co mnie rozdrażniło? ! ! ! , A  to, że 
wcale nie posypują zupełnie! W  ogó- 
Ić się tym nie zajmują! Pytanie czyTn 
w ogóle oni się zajmują?!

(N ie „posypują” ?  — zrobiłam bły­
skawiczny przegląd znanych mi pojęć 
z m owy potocznej, tudzież z  odcinka 
określeń o znaczeniu społeczno-pań- 
stwowo-politycznym. I  nic. Nie wiem 
co oznacza pojęcie „nie posypywać” . 
Widocznie to jakaś nowa nazwa z 
dziedziny społecznych spraw, którą 
znk tylko garstka wtajemniczonych).

.P ieron" grzmiał dalej:
—  Ja bym im nie tylko chodniki, 

ale i głow y posypał popiołem! Nale-

3' / im się to, bo to starzy i zatwar- 
ziali grzesznicy.
— Ach, więc to pan, panie ,P iero­

nie” ma na myśli ob. dozorców, zwa-1

nych również przez ś. p. zeszłorocz-j 
nych „burmistrzów obwodowych”  m. 
Wrocławia „mistrzami domowymi"”!

Mistrze! Mistrze! irytował się] 
„pieron” .

— Przez tych nierobów nie sze-i 
dłem dzisiaj przez Wrocław, ale ślĄ  
zgalem się po zlędowaciałych skoruJ 
pach jodu, których pełno na chodnm 
kach. Nawet nie ślizgałem się, ale wyj 
konywałem taniec figurowy ną (oj 
dzie, tylko z mniejszą niecę Wprawąj 
niż Sonia■ Henie. W  tej sytuacji W/-1 
dzieli mnie: kolega z konkurencyjnei 
gazety, wierzyciel, dwie odprawioim 
przeze mnie gospodynie oraz m ojj 
pierwsza studencka sympatia... GdyĄ 
by mi się wtedy, taki „mistrz”  nayviĄ 
nął pod rękę — no, pewno by się taĄ 
ki jeden z drugim tłumaczyli że o<jj 
w ili była, a potem wziął mróz i za­
marzło... To ja bym mu pokazał jald 
wygląda chodnik oczyszczony, przeĄ 
odwilżą, a jak wygląda jego chodniM 
który pewno od  początku zimy nią 
oczyszczał z lodu. I nawet dzisiaj1 
przy takiej diabelnej ślizgawicy, nią 
chciało się takiemu „mistrzowi”  po-j 
sypać trotuaru popiołem. No, żebym 
ja był komendantem któregoś z ko­
misariatów M. O., to bym sobie z ty­
mi „mistrzami” potańcował! Hal. *

GDZIE Apęd&lm y

WIECZÓR?
KtNA

.(ŚLĄSK*, Ogrodowa <7 —  film produkcji 
amerykańskiej „Honolullu".

„W A R SZ A W A ", Fredry 17  —  film pro-] 
dukcji amerykańskiej „Koncert ku czci aj-Łeta! 
Czerwonej Armii".

„P O L O N IA ", Żeromskiego ją  —  film pto-j 
dukcji amerykańskiej „Korsarze północy". 1

„P IO N IE R ", Stalina 7 1  —  film produkcji] 
radzieckiej „Podrzutek".

„T Ę C Z A ", Kościuszki 17 7  —  film produkcji 
„Grzesznicy bez w iny".

Porywy patriotyczne „po myśli okólnika"
Polski' Związek Zachodni zainicjował 

akcję zbierania podpisów społeczeństwa 
pod uchwałą o podpisaniu traktatu po­
kojowego z Niemcami w Warszawie. 
Akcja ta znalazła żywy oddźwięk wśród 
całego społeczeństwa, które uważa słu­
sznie, że jest to jedyna forma zadość 
uczynienia za bezmiar okrucieństw 1 po­
gardy, które musieliśmy wycierpieć ze 
strony Niemców w czasie okupacjL 

Wszyscy są tegp zdania, jedynie tylko 
Kuratorium wrocławskie jest widocznie 
Innego i uważa, że spontaniczną te sprawę, 
podyktowaną uczuciem dumy i godności 
narodowej, należy traktować jako „ka­
wałek urzędowy^ Wezwane bowiem przez

Wrocław czci pamięć poległych 
bohaterów Armii Czerwonej

W  niedzielę dnia 23 lutego 1947 r. jako 
w 29 rocznice powstania .Armii Czerwonej' 
odbyła się na wrocławskim cmentarzu ra­
dzieckich poległych w wątkach o nasze 
miasto, uroczystość złożenia wieńców. Mi­
mo b. niesprzyjających warunków atmosfe­
rycznych na miejscu' uroczystości żebrały 
się liczne delegacje wojska, partii poli­
tycznych, związków, organizacji ' społecz­
nych ze sztandarami i wieńcami.
• Wzdłuż głównej- alei cmentarnej usta­
wiła się kompania honorowa Wojska Pol­
skiego,, zaś u podnóża" mauzoleum kompa­
nia Armii Czerwonej.

Uroczystość rozpoczęła się przemówie­
niem przedstawiciela MRN ob. Marusiń- 
skiego, który podkreślił znaczenie przy­
padającej rocznicy a następnie złożył 
hołd bojownikom Armii Czerwonej po­
ległym w  walce z faszyzmem.
C Po przemówieniu i odegraniu przez or­
kiestrę hymnów radzieckiego i polskiego 
delegacje złożyły yrieńce przy dźwiękach

marsza żałobnego, po czym na zakończe­
nie uroczystości przemówił przedstawiciel 
Armii Czerwone], (as)
INSTYTUT FILOLOGII ORIENTALNEJ 

WE WROCŁAWIU
Instytut Filologii Orientalnej obejmuje ka­

tedrę filologii ttireckiej, arabskiej i indyjskiej. 
Kierownictwo Instytutu spoczywa w  rękach 
prof. dr Zajączkowskiego; który wykłada rów­
nocześnie w  Warszawie i Wrocławiu. Prof. Za­
jączkowski w ykłada system religijny Islamu, 
język klasyczny Koranu oraz poezję ludową 
osmańsko-rarecką, prof. dr Skurzak zarys hi­
storii Indii, początki sanskrytu etc. Prof. Sku­
rzak przygotowuje do druku prace w  języku 
francuskim jpt. „Stadia nad początkami asce- 
tyzmu indyjskiego", a mgr Starkowa wyda w 
najbliższych miesiącach literaturę turecką.
. Biblioteką dawnego Instytutu w  przeważa­
jącej części została wywieziona przez Niem­
ców w  niewiadomym kierunku. Zaledwie część 
książek odnaleziono w  okolicach Lwówka. Z  
książek, które są w  posiadaniu Instytutu, w y­
mienić należy m. in. z.000 tomów z zakresu 
fuoiogii indyjskiej. Obecnie prowadzi się na 
Dolnym Śląsku systematyczne poszukiwanie 
książek Instytutu.

Nowe Koło PPS we Wrocławiu
Dnia 2L lutego br. w  Fabryce Konfekcyj­

nej nr 5 we Wrocławiu przy ul Ruskiej 51 
odbyło się o godz. 16-ej zebranie organiza­
cyjne Koła PPS przy tym zakładzie pracy.

Z ramienia WK PPS na zebraniu był 
obecny tow. Krawczyński, który wygłosił 
referat organizacyjno-polityczny, omawia­
jąc w  nim najważniejsze postulaty ideolo­
giczne PPS i stanowisko Parfii V  obecnej 
rzeczywistości polskiej. Referent zakoń­
czył apelem wzywającym do szczerej i ak­

tywnej współpracy z Kołem PPR w imię 
wspólnych dążeń i ideałów.

Następnie został wybrany Zarząd Kola 
w składzie: tow. Ptak — przewodniczący, 
tow, Bula Wanda — wiceprzewodniczący, 
tow. Toporówicz -  sekretarz, tow. Lo^ 
renc — skarbnik. '

W  wolnych wnioskach padło szereg gło­
sów omawiających bolączki, jakie istnieją 
jeszcze na terenie fabryki, przy , czym 
obecny sekretarz Kota PPR zobowiązał 
się do wspólnego ich usunięcia.

Zarząd Polskiego Związku Zachodniego do 
objęcia, akcją zbierania podpisów szkół 
okręgu wrocławskiego, Kuratoriom odpo­
wiedziało, że — wobec braku wskazówek 
z Ministerstwa w tej sprawie — nie może 
powziąć żadnych decyziL Jeżeli nawet 
ktoś powie, że formalnie stanowiska temu 
nic nie można zarzucić, bo Kuratorium jest 
urzędem państwowym, podległym polece­
niom władzy przełożone] — to jednak pra­
cują tam przecież polscy urzędnicy, któ­
rym akc]a Polskiego Związku Zachodniego 
powinna leżeć tak samo na sercu, jak in­

nym Polakom. Tego rodzaiu odpowiedź 
świadczy zaś o zupełnej obojętności lakle- 
goś biurokraty dla sprawy, która jest] 
czymś więcej, jak sprawą prestiżu Polskll 
I narodu polskiego.

Spodziewamy się, że kurator Dębski zre­
widuje stanowisko, zajęte przez podległego 
mu pracownika, i spowoduje, aby młodzież! 
szkolna Dolnego Śląska nie tytko wzięli; 
udział w tej akcji, lecz dowiedziała sle teł’ 
przy te] sposobności: jakie znaczenie na 
dla Polski podpisanie traktatu pokojowego 
z Niemcami w Warszawie.

K R O N IK A  "t- *zomlccocului

NOWY PROKURATOR 
SĄDU OKRĘGOWEGO WE WROCŁAWIU 

Na stanowisko prokuratora Sądu Okręgo­
wego we Wrocławiu mianowany został Marian 
Mayer. Prok. Mayer, za zasługi położone na 
polu sądownictwa, został jednocześnie odzna­
czony Krzyżem Grunwaldu III klasy oraz 
otrzymał awans do II grapy służbowej.

DZISIEJSZE PRZEDSTAWIENIE 
„REWIZORA" — DLA AKADEMIKÓW 
Teatr Miejski zawiadamia, że grać dzisiaj 

będzie me „Żołnierza Królowej Madagaskaru" 
(jak redakcja została poinformowana), lecz 
komedię w 5-ciu aktach p. t. „Rewizor". Po­
nieważ pewna część dochodu z przedstawienia 
przeznaczona jest na cele Tow. Przyj. Młodzie- 
iy  Szkół Wyższych, dzisiejsze przedstawienie 
polecamy ogólnej uwadze.

WYDZ. TECHNICZNY 
ZARZĄDU MIEJSKIEGO KOMUNIKUJE, 

że w r. 1946 — w czasie od sierpnia do końca 
grudnia — wyremontował 8$ budynków miesz­
kalnych kosztem 7.303.000 zł, zaś obecnie prze­
prowadza remont 38-miu budynków na łączną 
sumę 5.372.000 zł.

CZYN GODNY NAŚLADOWNICTWA!
24 bm. w dniu imienin naczelnika Wydziału 

Administracyjnego Zarządu Miasta mgr. Ma­
cieja Jakubowskiego, któremu w resorcie ad­
ministracyjnym podlega bezpośrednio Miejska 
Zawodowa Straż' Pożarna, członkowie Straży 
w miejsce prezentu złożyli samorzutnie kwotę 
11.400 zł na odbudowę Warszawy.

» PRZYGOTOWANIA DO TARGÓW 
WROCŁAWSKICH

Z  początkiem lipca br. nastąpi otwarcie Tar­
gów Wrocławskich, których uruchomienie pro­
jektuje się na . bardzo wielką skalę. Targi te 
ze względu na swój specjalny charakter będą 
miały duże znaczenie propagandowe jak i do- 
lityczne. > *

Kredyty przewidziane na budowę odpówied- 
mch pomieszczeń, remonty, oświetlenie, za­
krzewienie, oczyszczenie terenu w pobliżu 
„Hal Stulecia", przeprowadzenie bocznicy

tramwajowej oraz zakwaterowanie pewnej U*J 
ści osób wynoszą około 40.000.000 zł.

NOWA PLACÓWKA TECHNICZNA 1 
URUCHOMIONA WE WROCŁAWIU 1 

Staraniem czołowych przedstawicieli nauki I  
przemysłu oraz specjalistów poszczególny™ 
działów techniki, rozpoczęła swą działalnoffl 
we WrocłaąAi Spółdzielnia Pracy pod nazwą! 
.TECHNIKA DOLNOŚLĄSKĄ". Celem Spółl 
dzielni jest nsunięcie wszelkiego rodzaju nie-l 
dociągnięć i  braków w projektowaniu, rzeczoJ 
znawstwie, opiniowaniu i nadzorze techniesł 
nym przez zlecenie tych spraw specjalistom. [

50 MILIONÓW ZŁOTYCH DLA OCHROwi 
ZABYTKÓW WE WROCŁAWIU 

_Na terenie miasta znajduje się wiele załiyt-J 
ków architektury kościelnej jak i świeckiej! 
które nie uległy całkowitemu zniszczeniu i na-] 
dają się do remontów. Ogólnie biorąc, znia*! 
czenia można określić na 50 proc. Prace z*-! 
bezpieczające podjęto jesienią ubiegłego rokuj 
ale obecnie wszelkie roboty musiano przerwali 
ze względu na silne mrozy. J

P °  teJ Pory zabezpieczono kompletnie przęśl 
dalszg dewastacją kościół Św. Doroty, Św. Ła*j 
zarza, Św; Elżbiety, Św. Antoniego oraz kościół! 
Boże Ciało.

Z  budowli świeckich zabezpieczono • użytko-1 
wą część ratusza. Na dalsze remonty oraz prace] 
zabezpieczające przyznano na rok 47 kredyty] 
W wysokości 50.000.000 zł.

WROCŁAW OTRZYMAŁ 153 MILIONY-ZŁ] 
KREDYTU NA ODBUDOWĘ

^[‘ "Isterstwo Odbudowy przeznaczyło na rok 
"* ■  ~  153 miliony zł kredytu na odbudowę] 
Wrocławia. Kredyt ten nżyty zostanie na czę- j 
sciową odbudowę szkół powszechnych, zawodo-j 
Wych, gimnazjów, budynków Uniwersytetu ».] 
Politechniki, na budownictwo budynków za­
wierających archiwa państwowe, budynków ad- 
ministracyjnych, zakładów opiekuńczych, opie­
ki społecznej oraz kultury i sztuki (muzeum, ] 
Akademia Sztuk Pięknych). Kredyt ten nie j 
obejmuje budownictwa mieszkaniowego, odbu- . 
d°wy szpitali, urzędów itp. Na zaspokojeł*ij 
tych potrzeb spodziewany jest dalszy, dodatki ■ 
wy przydział kredytów.


